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PoprzesileniurzadowemwAustrii
Dla „Nowego Świata" - pisze P. STASZCZAK
 
Dwa tygodnie trwał ostatni kryzys rządowy w NiemieckiejAustrii Zakończył się w sposób tak powszedni, jak interesującym 'był Jego początek. Strajk generalny kolejarzy zlikwidowanoDo kilkuprocentowem podwyższeniu płac, a przesilenie gabineto-we lkouuzylo się klęską wiedeńskiego kierownictwa partji chrze-scuansko—soqalnej, dymisją gabinetu dra. Seipla, zwycięstwemopozycji prowincjonalnej i nastąpieniem nowego rządu. Dominu-

jątą rolę w nowym rządzie zajęli ci, którzy przed kilku dniamirozpoczęli generalny atak na pozornie nie do zdobycia pozycje
księdza - kanclerza,
. Następcą dr. Seipla zostal dr. Ramek, adwokat saleburski,
jedna z najwybitniejszych i najwpływowszych osobistości nietyl-
luj) w partji chrześcijańsko - socjalnej, ale i w całym parlnmenéle
niemiecko-austrjackim. Kanclerzem austrjackim jest więc znowu
chrześcijański socjał,

-

Różnica jest tylko ta, że nowy, szef rządu
austrjackiego należy do opozycyjnego bloku posłów alpejskich.
bv linja polityczna nie doznała zmiany, odnowiono również ko-

alicję chrześcijańskich socjałów z, wielkoniemcami, którzy tak sa-
Ino, jak w rządzie dra Seipla zastąpieni są wnowym gabinecie
przez dwuch członków - dra Wabera i dra Schuerffa. Pięciu
członków dotychczasowego gabinetu zostało i nadal, resztę dopeł-
niono młodszymi adeptami. W rzeczywistości nowy rząd austrja-
cki nie jest niczem innem, jak „pseudonimem rządu dra Seipla".
Widzialnym kanclerzem jest dr. Ramek, niewidzialnym dr. Seipel.
Zamieniono tylko osoby, system pozostał jednak ten sam. Najlep-
szym dowodem tego jest oświadczenie programówe nowego rządu.

Wzasadzie polityka nowego rządu nie różni się, aż na małe wyją

tki, od polityki rządu dr. Selpla. Jej najważniejszemi punktami

są: przeprowadzenie genewskiego planu sanacyjnego, spełnienie

wszelkich kroków celem zapobiegnięcia dalszemu wzrostowi dro-

i wzmocnienie. przyjacielskich stosunków z zagranicą, szcze-
gólnie z państwami sąsiedniemi.

_Dcklaracja nowego gebinetu austrjackiego wywarła po naprę-
żeniu czternastodniowem bardzo pospolite wrażenie, Nikt wpraw-
dzie nie oczekiwał, że nowy premjer austrjacki wystapi przed par.
lamentem z zupełnie nowym programem politycznym, że przedsta-
wi nowe płany i ideje - kierunek polityki każdego rządu austrja-
ckiego uzależniony jest w części przez stosunki w kraju samym
i stosunki do zagranicy - ale i to, co w mowie swej -podkreślił,
brzmiało jakoś powszednio i obco. Było to bowiem tylko powta-
rzanem programu jego poprzednika, Silne tony, rozlegające się
przed niedawnym jeszcze czasem w lokalach hetmara salcbur-
skiego naraz jakoby umilkły we wrzawie codziennej. Daremnie
nasuwa się dzisiej pytanie, dlaczego kryzys rządowyw Austrji |
podtrzymywany był tak długo i oddalanem było jego ukończenie.
Jest to już charakterystyczną cechą całego Życia politycznego w
Austrji, że przesilenia rządowe ukrywa się starannie tak długo, aż
wybuchną w całej swej sile. A tak samo odbywa się również pro-
tes sanacyjny.

Nowyrząd austrjacki uczynił może dobrze, nie używając zbyt
silnych słów w"swej deklaracji programowej. Następca dra Seipla
wie zapewne, że otrzymał dziedzictwo po swym poprzedniku wśród
daleko trudniejszych warunków, niż w jakich znajdowała się Au-
strja przed miesiącem lub przed sześciu tygodniami. Stąd może
pochodzi to przymusowe powstrzymywanie się i spokojny ton w
jego przemowie, śledzonej uważnie nietylko przez społeczeństwo
austrjackie, ale i całą zagranicę.

Zadanie, przed którem stoi obecny rząd austrjacki, jest za-
pewne ciężkie i trudne. Czy potrafi spełnić kładzione w nim na-
dzieje, pokaże może już najbliższa przyszłość. Narazie kryzys rzą-
dowy w Austrji jest zażegnany. Istnieje jednak pytanie, czy roz-
wiązanie to będzie miało trwałą cenę.

GWAŁTOWNE ZABURZENIA W PARLAMENCIE

f WŁOSKIN

Wice-przewodniczący parlamentu oskarżony o zachęcanie

do zaburzeń

RZYM, 18 grudnia, - W par-

  

 

  

    

 

 

nych rządów, którzy piastują
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Jamencie włoskim przyszło do za-
burzeń, jakich widownią już daw
no nie był parlament włoski. Po-
wodem zaburzęń była rezolucja,
domagająca się rezygnacji wice-
przewodniczącego parlamentu
Giunty, oskarżonego o podnieca-

 

mandaty w obecnym parlamen-
cie, przyłączą się do opozycji
przeciw faszystom, Faszyści ze-
rwali ze wszelką etykietą parla-
mentarną, grożąc wyrzuceniem z
parlamentu wszystkich swoich
przeciwników.

nie faszystów do napadu na daw-
nych -zwolenni faszystow= Umierający na cukrzycę

 

skich i liberałów, którzy obęc- uleczony
nie zerwali łączność z faszysta- NEW YORK,17 grudnia. -

Charles E. Moore, rachmistrz publi-
czny był prawie umierający skutkiem
ciężkiej choroby zwanej cukrzycą, któ-
ra go nieopuszezała przez półtora ro-
ku, n obecnie powrócił do zdrowia
dzięki zastrzyknięciu mu przez leka-
rzy w szpitalu Broad Street Hospis-)
tal na dole miasta w New Yorku
"Insulinu" lekarstwa wynalezionego
dla leczenia cukrzycy.

mi. Wiceprzewodniczący Giunto,
z rezygnację, ale po

  

sali. Były premier Salahdra po-
wstał ze swego fotelu i opuścił
sesję, oświadczając, że nie chce
mieć nie do czynienia z podobne-
go rodzaju parlamentem.
Prawdopodobnie wszyscy byli

premierowie i członkowie daw.  

Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego
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Rewolucja albańska przy-

biera grożne rozmiary

Powstańcy zdobyli wiele ważnych punktów strategicznych-
Skutari i Kroje - maszerują na stolicęTiranę
 : -U
FRANCJA ZAMIERZA ZA-
EATWIC KWESTJE DŁU-
GÓW NAJPIERW Z ANGLIA

Anglja zgadza się na zmniej-
szenie długów francuskich

6dwie trzecie

PARYŻ, 18 grudnia. - Wobec
zbyt ostrej krytyki w angielskich
kołach finansowych nawiązanych
rokowań francusko-amerykań-
skich w sprawie spłaty długów
wojennych, rząd francuski zamie-
rza przerwać zaczęte z Ameryką
rokowania wsprawie spłaty dłu-
gów i nawiązać takowe najpierw
z Angljq, szczególnie wobec po-
whorzenia przez obecnego mini-
stra finansów Churchilla oświad-
czenia byłego premiera Bonara
Law, iż Anglja godzi się na znie
żenie należnych jej od Francji o
dwie trzecie należnej sumy.

Angielsko-francuskie rokowa-
nia w sprawie spłaty długów,
prawdopodobnie dojdą do skutku
wcześniej, jak (przed upływem6
miesięcy.

 

Niemcy przyjęły zaproszenie
na konferencję ograni-

czenia zbrojeń

GENEWA, 18 grudnia, -- Niem
cy zawiadomiły Radę Ligi Na-
rodów, iż przyjęły zaproszenie
dla wzięcia udziału w międzyna-
rodowej konferencji ograniczenia
handlu bronią. Przyjęcie zapro-
szenia na konferencję ogranicze-
nki hańdlii bronią jest uważane
za dobrą wróżbę ze względu na
fakt, iż Niemcy przed wojną
wszechświatową były uważane za
międzynarodowego dostawcę bro
ni.

 

Premier Herriot powraca
do zdrowia

PARYŻ, 18 grudnia. - Prem-
jer Herriot powraca szybko do
zdrowia. Lekarze mają nadzieję,
że premier już w przyszłym ty-
godniu. będzie mógł powrócić do
spełniania swych obowiązków.

PANNA WINIECKA WY-
PUSZCZONA NA WOLNOŚC

Autorka sztuk scenicznych,
Nicholson, przyszła

jej z pomocą

 

BROOKLYN, 18 grudnia. - Lo-
sem nieszczęśliwej panny  Wi-
nieckiej, która do wczoraj prze-
bywała w więzieniu za porzuce-
nie swego dwumiesięcznego nie-
mowlęcia, zajęła się panna Anna
Nichols, autorka sztuk scenicz-
nych, i spowodowała puszczenie
jej na wolność przez złożenie od-
powiedniej kaucji. Szlachetna
Panna Nichols nie ograniczyła się
jedynie do tego zaenego czynu.
Widząc nieszczęśliwą młodą mat-
kę wtrudnych warunkach życio-
wych, ofiarowała jej tygodniową
pensję w sumie 25 dol, przez cały
rok, dopóki młoda matka nie od=
chowa swego niemowlęcia,

STRESEMANN OD-

MÓWIŁ UTWORZENIA

NOWEGO GABINETU

CENTRUM ODMÓWIŁO WEJ-
ŚCIA Z NACJONALISTAMT

DO RZĄDU

 

BERLIN, 18 grudnia. - Mini.
ster spraw zagłanicznych Stresoć
mann nie przyjął zaproszenia
prez. Eberta dla utworzenia no-
wego rządu na miejsce starego,
który zrezygnował w poniedzia-
iek. Streseman po 10 godzi
zastanawianiu się, przyszedł do
przekonania, iż niemożliwem bę-
dzie dla niego utworzenie nowego
gabinetu bez współudziału kato-
lickiego cenfrum, które właśnie
odmówiło wejścia w skład reak-
cyjno-monarchistycznego _rządu,
jaki zamierzał utworzyć miristęr
Stresemann: ..

  

| BELGRAD, 18 grudnia. - Win-
| domość otrzymana z Pogodzycy,
| położonej na granicy czarnogór-
sko-albańskiej, donosi o zdobyciu
przez powstańców. albańskich
wielkiego miast Skutari, poło-
żonego w żyznej, dolinie nad je»
zioremtego samego nazwiska. Za-
loga wojsk albańskich wtym mie
ście połączyła się dobrowolnie z
powstańcami.
Według ostatnich wiadomości

otrzymanych z wewnątrz Albanji,
powstańcy mieli zaatakować mia
sto Avalone, a zarazem port, po-
łożony nad wybrzeżami morza A-
drjatyckiego, --

|  Albańskie wojska rządowe co-
| fajy sig ku miastu Tirona, stoli-
, cy Albanii, której poważnie za.
grażają oddziały powstańcze pod
wodzą Tsona Heya, byłego mini-
stra wojny w poprzednim gabi-

| necie, który w ostatnich dniach
| zdobył miasto Kraje.

Powstanie albańskie jest dosko-
nale zorgamizowane i jest kiero-
wane przez członków rządu by-
lego premjera Achmed Zagu, któ
ry sobie pozyskał ży

  
  

    

 

Poseł angielski w Belgradzie za
protestował przeciw życzliwej
neutralności Serbji i Grecji wzglę
dem działalności powstańców al-
bańskich, Rząd włoski wysłał na
wody albańskie silny oddział o-
krętów wojennych dla zabezpie-
czenia interesów włoskich,

Niemcy intrygują w Marokku

- 18 grudnia. -" Mimo
stanowczych zapytań rządu hisz-
pańskiego przez Francję, odnoś-
nie dalszych zamiarów Hiszpanii
względem opuszczonego przez

Qwojska hiszpańskie _Marokka,
rząd hiszpański nie dał żadnej
odpowiedzi, co wzbudziło silne
podejrzenie odnośnie istotnych za
miarów Hiszpanii względem kwe
stji marokańskiej. Ostatnio oka-
zało się, iż Hiszpania pozwoliła
agentom niemieckim nawiązać
szerokie stosunki z_powstańcami
marokańskimi na podobieństwo
intrygi niemieckiej w Marokko
przed wybuchem wojny wszeęłh

| światowej, co omal nie przyśpie-

| szyto wybuchu wojny francusko-

niemieckiej w 1909 roku, którą

została zażegnana jedynie dzięki

międzynarodowej konferencji w

Algiericas.

ZE ŚWIATA

Przesyłanie bron! za pośrednie
twem poczty amerykańskiej będzie
na przyszłość wykluczone jak prze
widuje uchwałą powzięta przedwczo-
raj przez kongres Stanów ZJednoczo-
nych.

 

   

Do portów Buenos Aires, stolicy
Argentyny przybył wczoraj z Detroit,
Mich. okręt Onondaga naładowany w
porcie w Detrolt automobilami Forda.
Podróż trwala cały miesiąc.

Polszewicki Bank rządowy
szył kapitał banku państwowego z
50,000,000 oo 100,000,000 rlotych rubli
z których bank będzie mógł 40,000-
000 użyć na pożyczki rządowy 1 pr3>
watnym przedsiębiorstwom.

Metropolita Dorkas Konstantyn z0-
stał wybrany ekumenicznym potrjar
chę Kościoła wschodniego.

Były premier MeDonatd w przy
szły poniedziałek wyjeżdża na krótkie
wakacje świąteczne w podróż do wy-
brzeży Centralnej Ameryki dla po
ratowania nadwerętonego zdrowia.

Nowy ambasador fapoński do Sta-
nów Zjednoczonych Tsuneto Matsa-
dura wyraził pragntenie nawiązania
stosunków .zażytej przyjaźni pomię›
dzy Stanami Zjednoczonemi | Japo-
nią co powinno leted w interesie oby.
dwuch. krajów.: '
 

Japońscy emigranci jadą w wiele
kięh liczbach do republik południowo-
afrykatiskich szczególnie -Equador,
Kory jest znany w Japon}! Jako kraj
włocznej. wiosny:

Legenda o proroków!
Danielowi pożywienia przez kruka
znalazł r »
niu pożywienie pewnemu staremu i
zupełnie ślepenyi kraków! pozywienia
przez młodego kruka, co stwierdził
Intarnik morski obserwujący dłuższy
czas młodego kruka odnoszącego re-
gularnie dłuższy czas pożywienie do

z którego młode powinne by-
ty już dawno odlecieć w świat, Po
zbadany gniszda Iatornik znalazł bar.
dzo starego kruka, który już był zo»
"pęłnie ślepywe= -,    
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Belgja dostaje 50,000,000
dol. pożyczki wySt. Zj.

NEW YORK,18 grudnia. -
Syndykat banków _nowojor-
skich J. P. Morgan Co. i Gua-
ranty Trust Co., wystawiły na
sprzedaż 50,000,000 dol. poy-
czki belgijskiej z 7 procent od
sia, płatnych po latach 30.

TRAGICZNY PROCES
3 POLAKÓW OSKARZO-
NYCH 0 MORDERSTWO

  

Oskarżeni twierdzą, że przy-
znanie się do winy wymu-
szone bratalnością policji

 

BAYONNE, N. J.18 grudnia.-
Proces przeciw trzem Polakom
z Bayonne, N. J.: J. Gorezyey, Sta
nistawowi Kowalskiemu i Jore-
fowi Mikrutowi, oskarżonym o
zamordowanie w dniu 20 sierpnia
Wacława Żebrowskiego, przybie-
ra niezwykle sensacyjny obrót.
Obrońca oskarżonych adwokat

Simpson, były senator, rozważa»

  | ze
: którem ten, jakobysię miał przy=
| znać przed policja, iż zamach na
Żebrowskiego był uplanowany,
oświadczył, iż zeznamie to zosta-
ło wymuszone przez policję pod-
czas prowadzenia śledztwa zwa-
nego „trzecim stopniem".
Obrońca starał się udowodnić,

że oskarżeni Józef Mikrut i Józef
Gorczyca w chwili morderstwa,
dokonanego na Żebrowskim, byli
w domu Kowalskiego. Wszyscy
oskarżeni zeznali, że policjast
Patrick Whelan wraz z detekty.
wami wymusili na nich przyzna-
nie się do winy przy pomocy bi-
cia.
Świadek Józef Krysiewicz zo-

stał zatrzymany wwięzieniu z roz
kazu sędziego Egana, gdy zmie-
nił swoje zeznanie, złożone w po-
niedziałek, jż widział oskarżo-
nych, uciekających z miejsca, na
którym została popełniona zbro-
dnia.
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Kto raz przeczytał
„NOWY ŚWIĄT"

Ten zawsze go czyta I
  

 

CENA 3 CENTY__-=

Polska stara sięo 30,000,000 dol.:

pożyczki w StanachZjednoczonych

UWOLNIONY

OD ZARZUTU NADUŻYCIA -

 FUNDUSZÓW SKARBOWIK
 

Lewicy brakło 14 głosśvg do trzéch: piątych
wszystkich głosów potrzebnych do napiętio-

~  nia Kucharskiego 
WARSZAWA, 18 grudnia. - Ministerium finansów potwier-

dziło dzisiaj pogłoski, iż rządpolski układa się z finansistamj ame-
rykańskiemi o zaciągnięcie większej pożyczki w sumie od 30 do
40 mljonów dolarów. .Sejm odrzucił dzisiaj rezolucję, polecającą wytoczenie skargi
sądowej przeciw byłemu ministrowi finansów, Kulmharslai 1
który nadużył funduszów rządowych przez przyjęcie 10.000.000
franków szwajcarskich w polskich markach za pożyczkę udzieloną
przęz rząd Żyrardowskim fabrykom sukna w sumie 2,500,000
franków.

Lewicy, oskarżającej Kucharskiego, brakło 14 głosów do
trzech piątych wszystkich głosów potrzebnych do oskarżenia.
 

Estonja wniesie przed Ligę Na-

rodów skargę przeciw Rosji _

Za wywołanie w Estonji bolszewickiej rewolucji - Przez

- nasłanych rosyjskich komunistów _

BERLIN, 18 grudnia, - Estoń- państw, w jaki sposób należyllrałg
ski ministet spraw zagranfeznych-| towaé wszystkie bolszewickig
Pusta w wywiadzie z przedstawie
cielami zagranicznej prasy, 0-
świadczył, iż rząd estoński wnie-
sie przed forum Ligi Narodów
oskarżenie przeciw bolszewiekiej
Rosji za wywołanie
nej rewolucji przy pomocy nasła-
nych do Estonji komunistów ro-
syjskich. Rząd=estoński posiada
olbrzymią masę oczywistych do-

traktaty i zobowiązania,

         
Krwawe pogromy Zydów

w Ruminji

BUKARESZT, 17 grudnia. -
Wiele osób zostało ciężko rannych
podczas krwawych zaburzeń jakie
wywoła! studenci uniwersytetu,
którzy napadłszy na dzielnicę ży
dowską spowodowali wielkie spt
stoszenie przez wybiele oklen 1

  
     

  

    
 
wodów, które pragnie przedsta-

. 1 sacar rozrzucenie towarów.
wić światu dla ostrzeżenia innych   

 

 

Polonia w New Yorku składa hołd pa- -

mięci Prezydenta Gabrjela Narutowicza -

 

ORKIESTRA „MONIUSZKO" ODEGRAŁA "UROCZYŚCIE

ZAŁOBNY MARSZ CHOPINA - PODNIOSŁE PRZEMÓ-

WIENIE PROF. SIEMIRADZKIEGO, PRZEDSTAWIAJA-

CE ŻYCIĘ PIERWSZEGO PREZYDENTA - ODSPIEWA-

 

pomniała o smutnej rocznicy
śmierci tragicznej śmierci pier-
wszego Prezydenta Polski, Ga-
brjela Narutowicza, padlego na
posterunku swego obowiązku. -
We wszystkich większych kolon=
jach odbywają się obchody fa-
łobne dla uczczenia pamięci jed-
nego z najlepszych synów odro-
dzonej Polski, Polonia w New
Yorku była pierwszą, która zło-
żyła hołd czej pamięci pierwsze-
go prezydenta-męczennika. Pier-
wszy obchód odbył się we wto-
rek w Brooklynie; drugi -we śro-
dę w samym New Yorku.

Sala Domu Narodowego przy
St. Marks Place poraz wtóry by-'
ła widownią żałobnej uroczysto-
ści. Sala wypełniona po brzegi
załobnikami, estrada pięknie ude-
korowana portretem zmarłego
prezydenta, spowitego w krepę z
godłem Najaśniejszej Rzeczypos-
politej u szczytu. Noy
Uroczysiość otwiera krótkiem

przemówieniem redaktor Nowego
ob. Bojan Błażewicz, przed
ac cel obchodui jego zna-

, powołując na sekretarza  
jego

Orkiestra Moniuszko odegrała
uroczyście marsz źałobny Chopl-
na. Następnie, znany ze swej nie-
zmórdowanej działalności na ni-
wie krzewienia pieśni polskiej-
chór „Echo" odśpiewał podniośle
dwie melodje żałobne.
Koroną obchodu, było podnio-

+słe przemówienie prof. Siemiradz
 

NIE ŻAŁOBNYCH MELODJI PRZEZ CHÓR „ECHO"
z § v

Polonja na Wschodzie .nie za« | kiegi
 

 

dziwi ,gn- dzisiaj na wy-

 

chodźtwie działacza politycznego.

Należy żałować, iż na obchód nie

zebrałysię masy rodaków, byliby

mieli możność usgyszenia wspa-
niałego przemówienia szczerego
patrjoty i również wielkiego mę-
ża, dobrze zasłużonego rodakom
i ojczyźnie, Z. całego przemówie-
nia prof. biła serdeczna miłość
dla tych wielkich mężów, którzy,
Polskę tworzyli, którzy jej bro-
nili i obecnie prowadzą jącdo le-
pszego jutra. Z gorącą wiarą i
serdecznem uczuciem z jakiem
prof; Siemiradzki wygłosił swoje:
przemówienie, wzruszyło do git«
bi wszystkich zgromadzonych i
natchnęło nową siłą do dalszej
pracy dla tej, dla której śp. Ga-
brjel Narutowicz nie wahał się
poświęcić swego życia. Serdecz-
ne i podniosłe przemówienie prof.
Siemiradzkiego, jakiego Polonja
w New Yorku już od dawna nie
miała sposobności słyszeć, nagro
dzono burzą entuzjastycznych o-
klasków. y

Następnie przewodniczący ob-
chodu. szeregi, obywate-
lek do zebrania składki na bu-
dowę Doru Studentów Politech-
niki imienia zmarłego Prezyden-
ta Narutowicza, poczem odczyłał
rezolucję, którą zebrani przyjęli
przez powstanie. -

REZOLUCA

Mx, wychodźcy:polscy, z
dzeni na Obchodzi drugiej roc

 

 
   

nicy Śmiere- Pierwszego Prozy:  
  

denta Rzeczypospolitej "Polskiej,
śp. Gabrjela Narutowicza, w dniu
17 grudnia, 1924 r., uchwalamy:
Cześć najgłębszą i pamięć do»

zgónną  dlą wielkiego uczonego,
nieskalanego obywatela, gorące
go patrjoty, który padł ofiarą o-
bowigzku, dajac życiem swym 1
zgonem przykład dla całego na»
rodu. it
<W atmosferze nienawiści, o-
szczerstwa i egoizmu klas posia-
dających, wylęgła się bezprzy›
kładna w historji narodu polskie»
go zbrodnia. Morderca, który. po-
rwał się na Majestat Demokrae
tycznej Rzeczypospolitej był ucze
niem i narzedziem tych, którzy
lata całe podkopując powagę za»
sad państwowych, urządzali za»
machy w chwilach największego
niebezpieczeństwa Ojczyzny,
Stwierdzając to, jako wyznaw=›

cy zasąd demokratycznych, któ-
rych wykładnikiem naczelnym są
dla nas czyny i działalność Mo-
zolnego Wodza Narodu, Józefa
Piłsudskiego, nie uznajemy jede
nak ślepej zemsty i odpowiada /
nia na gwalt - gwałtem.

Szkoła _niezależna, ganku i
Wiedza, Świadomość obywatel.
ska, niechaj plenią i tępią chwa-
sty niewoli.
Zdziczate i barbarzyńskie par-

tyinictwo Narodowej Demokracji,
uderzając w prezydenta Nowe)
Polski, samo cios w otrzy- ›
minło. I to, w drugą rocznicę
śmierci, która wstrzasnęła naro-
deny z: podkreślamy.
„)Ś'ylrzymała zaciekły atak De-

mokracja. Scementowała ją krow

4. p. Narufowięża, który w imię

tej Demokracji; obowiązek pod-" ,

jął i za niego życiem zapłacił.

Oby z ofidzy-tej rosło staje |

nieprzerwanie. poszanowanie pra-
| "Ths
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DOTRZYMAMY SŁOWA

iDo Towarzystwa Muzyki „Mo-
niuszko" należą uczciwi, poważ»
ni Polacy, którzy snją o to, a-
hyśmy szukali i znajsowali współ
ne iyśli i uczucia, któreby nas
wiązały w mniejsze i większe
zrzeszenia dla dobra ogółu:

: Towarzystwo Moniuszko urzą-
dzn BAL MASKOWY dnia 27g0
grudnia w Domu Narodowym w
New Yorku.

Obiecuje Wam świetną zabawę
- atmosferę towarzyską i

. ską, kilka godzin bezustannego
zadowolenia tańców, śmiechu i
zabawy. --/
- A wierzcie...

. „Moniuszko" słowa dotrzyma.
Przyjdźcie, a przekonacie się,

1 7 Teatru Polskiego
: Do Mitośotków śpiewu 1 musykl.
Korzystając z pobytu Ignacego Dr-
guso, naszego sławnogo nrtysty śplo
wako,przystępujemy do wystawienia
opery „Hrablny" Stanisława
szki, drugiej perty muzyki: polskiej.
Wiemy juk Wiolką na siobie bierze
my odpowiedzialność, nie jesteśmy
pawni, że stanfomy na wysokości zae
dania. Większość solistów 1 balet
fut -zaangażowano. _Organtzujepiy
chór mieszany 1 wzywamy chętnych
1 zdolnych z dobrymi głosami do
wstępowania do tegoż chóru.
Prosimy zgłaszać się osobiście lub

do Dyrekcji Testru Pol
sklego, 215 Bast 18 ulica, gdzie che-
trio informacji udzielimy.

Dyrekcja Teatru. Polskiego
Sat «-- sce
BYLWESTROWĄ ZABAWĘ
Bylwestrowg zabawę urządza Od-

dzieł „Pod Jeden Sztandar" No. 32
Z.S.P. w środę dnia 31 grudnia b.r
w soli. Yorkuille Forum 227 East 84
ullen w New Yorku. +

Począteż o godzinio 7:30 wieczór.
Wstęp 50 centów z garderoby.

$. Kowalczyk.

Sześć ofiar pożaru

Wpożarze pn. 13 E. przy 98_-ej
, ulicy, sześć osób postradało ży-
cie, Przyczyną tej strasznej ka
strofy była nieuwaga jednego z
mieszkańców o, niewyjawionym
nazwisku. Człowiek ten po powro
cie do domu, zapalił piecyk g2-
zowy wswoim pokoju, rzucił za:
pałkę, na: ziemie, a sam:))ołczył

się" spać. Tymczasem pościel za

jęła się od tlejącej zapał-ki i gdy

Spiący obudził się, pokój był ca-

 

- ły w płomieniach; przerażony wy

biegł na schody, zostawiając

drzwi płonącego pokoju otworem.

Wskutek tego sześć osób. mies?

kających w tym samym mxeęzkn-

niu spaliło się bez możności ra-

funku. Nazwiska ofiar są: Ida

›Goldberg, Minnie Me Shane, Her-

man Rosenbaum, Edna Rosen-

baum, Carrie Rosenbaum, Ed-

ward . Russell. Zarządzający do-

mam odmówił podania nazwiska

nieostrożnego lokatora.

KOMUNIKAT

:

KONSULATU

Konsulat Generalny Rzpltej Pol

skiej w New Yorku poszukuje

" sza Sirko, kaprala 1 Jana Dłaszcza›

ka szeregowcs z byłej armji polskie

wo Francji 1 prost ich o stawienie się

w biurze Konsulatu, celem odebrania

krzyży „Virtuti MWitar!" i logityma~

cji, nadanych im przez Naczelnego

Wodza „Wojsk. Polskich.
 

UWAGA KLOKMAKRZY!

W sobotę, dnia 20 grudnia od 1?

w południe da 6 wieczór, w lokatu p.

nr. 315 East 10 ulica, odbęde się wy

tory urzędników Rusko - Polskiego

Oddziału na rok 1925.
Powinnością każdego członka jest
m na wyborach.en za

Kużdego Polaka mieszkającego w

Stknich Zjednoczonych niewątpliwie

zaniteresuje wiadomość o znacznych
ustępstwach w cenie powrotnych bk.

lotów Trzeciej -Klasy -uczynfonych

przez kompanię okrętowę American

Red Star & White Star Lincs dla

pasażerów udających się do Gdańska,

lub do innych portów ma kontynen

e.
Oddawna upragólona zniżka wply:

nie stanowczo na ożywienie ruchu po

dróżnego, ponieważ , wielu: Polaków,

mieszkających w tym kroju zechce

odwiedzić strony rodzinneA zobaczyć

starych przyjnelół 1 stare dobrze

znano miejsca.

„Tp. .., udggodniente .. wprowadzone

przezAmerlcan Red Star & White

Rat, Lines będzio napowno misło po-

wodzento 1. przypuszczalnie wkrótce,

- ycieczkowe grupy zbiory SIę"

(a' pośrednictwem ngenejt _okręto

&rch, aby odpiyngé. do Polski.
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ka miejscowa

 

 

OBRAZKI

NOWOJORSKIE

codziennie szklouje

WŁÓCZĘGA.

   

Drząca ręka dzisiaj na tem miej

seu obrazek kreśli, jeden z wie-

lu, jeden z tych, które składają

się na olbrzymi obraz, na szarem

tle życia Polonii, Wyobraźcie so-

bie, że w zimnym pokoju wzaul«

ku brooklyńskim, w prawdziwej

norze ludzkiej MATKA POLSKA

skulona siedzi i z Arudem list ten

do Włóczęgi kreśli, Przepisuję go

jak brzmi w oryginale.

Szanowny Wiéezenga." >

Czytałam w gazeoie, ze poma-

gacie ludziom w ich niedoli i pi-

szę do Was o mojem trudnem po

łożeniu i proszę Was abyście pro

bę moją wysłuchali bo jest nam

bardzo źle. Jestem nieszczęśliwa

matka czworo dzieci, najstarsze

lat siedem, a najmłodsze jeden

rok i jestem bez środków do ży-

cia i mąż mój bardzo licho pra-

cuje, po. trzy dni w, tygodniu i

do tego jest kalika, bez nogi i

nie może dużo zarobić i trudno

nam jest się opłacić.Ja nie wiem

co mam robić. Nie mójn tu nija-

kiej rodziny, żeby się mogła za-

opiekować, a sama by  postla

do pracy, gdyby dzieci pilnowali.

Szanowny Panie, czyby się nie

mógł wystarać dla mojego męża

o jakie zajęcie stałe albo co do-

pomóc w mojem trudnem polo.

żeniu?

Prosz o odpowiedź i proszę

przyjść mnie zobaczyć, jeżeliby

kto mógł.

Pozostaję z szacunkiem,

 

6-6 o>

CZY WIDZISZY Kochana Czy-

telniczko?

Trzeba.oczyma duszy śledzić o-

brazki, które się snują MIĘDZY

WIERSZAMI, Widzisz ją skulo-

na, piszącą list do Włóczęgi. 0.

statnia nadzieja! Życie fak. ka-

mien | młyński ciąży, czworo

dzieci i mąż kaleka i taka szara

troska o jutro.

Dokąd prowadzi droga jej ży-

cia?

Jaka przyszłość czeka ją i dzie-

ci?

Tyle smutku i żałości z serca

tego płynie, taka" zmora ciężka

krew wysysa, że na żal się zbiera.

Zupisalismy nazwisko tej nie-

szczęśliwej matki do książeczki

którą otrzyma jedna z dobroczyn

nych kobiet.

Wnet tam zawita, zobaczy cze-

go najwięcej potrzeba 1 pomoże.

Budzi się do tułaczki długiej

Polski Santa Claus.

„Trucizna na święta :..

Wdepartamencie J. W. Quillen

dyrektora wydziału chemicznego

w Federal bldg, można oglądać

tysiące butelek skonfiskowanych

przez policję i odesłanych tu dla

analizy wódki,

„Proszę spojrzeć, rzekł. Quillen,

| oto 5,000 butelek z wódką: „Tylko

1 procent tych trunków nie szko-

dzi zdrowiu, reszta, to trucizna."

Co ludzie piją? Wszystko. Spi-

rytus drzewny, eter, ni-

kotynę, kwas siarczany, benzynę,

gazolinę i przeszło 60 różnych in-

nych trucizn. Byle lurę butleger

sprzeda z okazji świąt, Należy spo

dziewać się znacznie więcej nie-

szczęśliwych wypadków, niż do-

tychczas.

Ostrożnie z wódką

Dla wielu osób już święta roze ('

poczęły się, Szczególnie ci, co lu-

bią wypić, już obchodzą Boże Na-

rodzenie obfitemi libacjami, To

też gazety miejskie notują dzień-

nie dziesiątki wypadków zatrucia

od alkoholu. Ostatnimi ofiarami

byli: Michat Me Keon, Lannie}:-

katy pn. 437 prey W. Bde} ulicy

i* Abraham Botnoy, zamieszkały

pn. 550 przy Saratoga Aya, w
Brooklynie. Z sześćdziesięciu za-
trutych wódką, leżących w sZpl=

talu Bellevue dwunasti prawdo:
pódobnie umrze, dwudziestu gro:.
zi ślepota.
mo-

Pamiętajcie o Fundaszu.im,

Jóżefa Piłsudskiego!

   

 
 

A. Czubaty ..
J. Z, Baczyńsk
S. Majchazyk ....
Mrs. K. Barwicka

   

    

  

 

 

Listy 0 CHONCE

Załączam cztery dolary, jedne-
go na choinkę w New Yorku, a
trzy dolary dla sierotek po bo-
haterach polskich w Kraju. Za
razemżyczę im zdrowia, tym bie-
dnym dzieciom. Oby im społe-
czeństwo polskie wynagrodziło
strale ojców, którzy polegli za
Wolność Ojczyzny najchlubniej
szą śmiercią. *
Życzę Wam kochany Włóczęgo

dobrego zdrowia i powodzenia.
A « S. Begneski.

Wielce Szanowny P. Włóczęgo.

Sprawiłeś mi Pan swoim listem
wielką pociechę. Podano mi go,
gdy wypisywałem czeki, któremi
płaciłem za rozmęite rachunki i
z wielką radością wypisałem czek
dla Pana dla tych sierotek po le-
gjonistach, którym jako Polak wi
nien jestem jeszcze o wiele wię-
cej. -Z poważaniem,

‘J. Franzik.

 

«

Towarzystwo Bratniej Pomocy
Polonia, grupa: 30 Z. N. uchwa-
lito wyasygnować pięć dolarów
na choinkę dla biednych dzieci,
urządzaną przezy Wydział Opieki
Społecznej i Ligę, Kobiet,

8. Podsiadło, sekr. prot.  

CO PISZĄ O CHOINCE

Szanowny Panie.
Posyłam Panu swój dług jed-

nego dolara na choinkę dla sie-
rolek, Drogi nasz przyjacielu!
Proszę przyjąć ten skromny da-
tek odemnie na ten czyn tak szla
chetny i wielki i zasyłam swoje

zere uznanie i enia
cia, bo takie e. pożądane

jest przez wszystkich.
Czytelnik R. P; Kowalewski.

    
   

Drogi Przyjacielu Biednych.
Dziękuję Panu serdecznie, że

Pan zwraca uwagę na biednych.
Ja codziennie czytam Pańskie o-

| brazki nowojorskie i nieraz współ
czuję.

I jabym Panu posłał kilka do-
larowna tak szlachelny czyn, a-
le sam jestem obarczony pięcio-
ma drobnemi dziećmi, /Najmło-
dsze liczy 6 miesięcy i ciągle jest
chore tak, że na doktora wydaję
dużo pieniędzy, a zarabiam $18
na tydzień; więc Szanowny: Pan
Włóczęga sam rozumie, że nie mo
gę swego datku posłać.
Winszuję Panu dużo szczęścia

i zdrowia 1 pozostaję,
z szacunkiem,

8. Pietkowski, Jamesburg, N. J.

Szanowny Panie Włóczęgo.
samprzód my Pana pozdra-

wiamy i dziękujemy za dobry
czyn, że się Pan w naszem imie-
niu opiekuje temi biędnemi i po-
syłam w tym liście dolara na
choinkę, a kiedyś dam więcej.
Kreślę się z szacunkiem i życzę

wesołych świąt,
W. A. Dillon,

 

Posyłam podarunek dla bied-
nych dzieci na ręce Włóczęgi, któ
ry się nimi opiekuje'- $1.00.

Życzliwy Leon Sliwonik.
 

 

 

WEATR e. %»

<e 1

  

Times Square! u géry: ognistomt
literami jarzą się reklamy, na ulicy
w dole kdębi się tłum rozgorączkowa›
ny, & nad tem wszystkiem wrzask
nieustanny zlewający się w dystarmo-
nijną całość. ->
9 "W parę sekuńd festośmy przente-
sieni w miejsce niezmąconej ciszy 1
skupienia, Wita nas pant o mądzych,
zamyślonych oczach 1 subtelnym pół
uśmiechu. i huczą-
cym miljonowemi głosam! olbrzymie,
jesteśmy pod uroklem niezwykle sit
nej indywidualności kobiecej.
Wanda Landowska opuśca kraj,

mając 14 lat, wo Francji jej talent
fozwingł się w doskonalą sztukę.
Ogromnie wrażliwa na nieszczerość

1 błyskotliwość wróciła do czystych
źródet muzyki starych mistrzów, nie-
zmąconej pałetycznością 1 czułostko-
wością. Jej wytrawnym przewodnie
kiem był Bach, a ulubiony/n lnstrue
montem. klawikord.
Obdarzona sfepospolitą Inteligencją

połączoną z pracowitością pani Sam
dowska poznala do gruntu podstawy
muzyki 1 siała się prawdziwą apostol:
ką czystej, wielkiej sztuki, będącej
nie podnieceniem nerwów, lecz dro-
#0 do doskonalszego, szerszego poj.
mowania życia. Wielką artystkę
uwielbia Francja. "Ta Polka więcej
zrobiładla pięknej sztuki francuskiej,
plsze Camille Manclatre w
tym szkicu o Landowskiej, niż wszy
acy mas muzycy, bez ctenia podane
terji, z autorytetem ticzonego i uśmie-

ir chem. kobiety" "
Lecz życie ma kaplan:

co sztuki, wzięło ciężką daninę. W.  

WANDA LANDOWSKA

4
czasio wojny. dwaj jej bracła wstępu
jo w szeregi Legii Polskiej w armji
francuskiej. Tak zwani.
ey" bill stę jak Twy, krwią swoją, zle-
wage pola Francji, ginęli za wolność
Polski.
Tymczasem pani Londowska inter

nowana z mężem w Niemczech prze-
żywa w Berlinle ortery ciężkie Tata"
tęsknoty i niepokoju. Radosny dzień
zawieszenia broni fest dla niej naj
boleśniejszą chwilą; mąż jej ginie
śmiercią znanego nam uczonego Cu-
tle - pod. kołami samochodu cięże»
rowego. »

Dlutego dczy"Pant są zamyślone..
"Stracliam, co miałam najdrośsze›

go. Dziś kocham moją sztukę 1 ko-
cham dzieci.. Nie mam własnych.
Ale każdo dziecko polskie jest ml
takio bliskie 4 drogle." I wielka, ct
cha pani chciałaby zobaczyć wió-
niano twarzyczki defect polskich, wy
chowanych wśród . ciasnych murów
mlasta-olbreyma, nie znających ra»
dosnego życia -na swobodzie wśród
ojczystych kwiatów 1 Jgk.
"Myślałam dlugo co im daśt Ła»

kocie na święta dostaną od was 1 ble-
dne 1 bogato dzieci, Wszyscy Tublelo
dzieci 1 obdarzycio jo z rozkoszą. Ja
chcę Im dat co ze swej sztuki.
el tak rzadko słyszą prawdziwą mu
zykę, a także są wrażliwe, ło jedna

piękna do teh duszy
zostawia ślad na cale życie"!

1 dzieci polskie w Now Yorku otrzy-
mają na święta niebywały dar; ktoś
dobry 1 mądry reuct w ich duszyczki
promienie wielkiej sztuki.
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Gwiźdząc wesoło młody czl0-‘

wiek na stacjękolejki pod

ziemnej przy ul. Bleecker, zatrzy-

mał się przy okienku kasowem,

a ponieważ kasjer był człowie-
kiem o dobrodusznym wyglądzie

wdał się z nim w rozmowę.

„Zimno, nieprawdaż? Preyjem-

nie jest zapewne być

o tej porze roku.

Chciałbym się przejechać na

święta do Florydy, ale cóż? je»

dynym moim majątkiem jest 5

centówi te w tej chwili wydam

na waszą kolejkę", Wrzucił pięć

centów do automatu i wszedł na

platformę z zapalonym papiero-
sem w ustach. Nikt nie widział,

kiedy młody człowiek rzucił się

pod pociąg, Maszynista zatrzymał

pociąg pośpieszny, widząc jakąś
masę, leżącą pod kołami. Już było

zapóźno samobójca nie żył. Obok

leżał niedopalony papieros.

 

Timothy Smiddy pierwszy poset
Wolnej Trlandji wrócił okrętem

Aquitania do
 

Napad na jubilera
 

Abraham Bluming jubiler przy

Westchester Ave., w Bronx, wy-

dostał sig na ulicę, mając ręce i

nogi zwąizane, a Knebel w ustach.

Policji opowiedział co następi

je. Handel tego dnia był ożywio-

ny,. do, sklepu wszedł klient ,i

długo przebierał zegarki, w chwi-

li, kiedy inni klijenci wyszli, -

dwaj mężczyźni wpadli i wspól-

nie z pozostałym klijentem obez

 

|wladnili 'Bluminga, jego żonę i

brata, Bandyci zamknęli rodzinę

wjednym pokoju, uprzednio krę-

pując im ręce i nogi i zatykając

usta szmatami. Ze sklepu złoczyń

cy unieśli kosztowności wartości

30,000 dolarów. Bluming aseku-
rował swoją biżuterję tylko na

20,000 dolarów.
 

Z rozpaczy po mężu

Życie było ciężarem dla pani

Laury Baker od chwili śmierci

jej męża w 1914 roku. Kłopoty

materjalne dodawały goryczy. O-

negdaj pani Baker poszła na grób

swego męża, wzięła ze sobą bu-

telkę z trucizną. i blaszankę z ga-
zoliną. Ukrękła na grobie i zmo-

czyta ubranić gazoliną. Potem wy
piła truciznę i zapałką podpaliła

odzienie na sobie. Znaleziono ją

bez życia leżącą wpoprzek gro-

bu męża. Jedyny jej'syn Ray»

mond Baker, adwokat w. Wa-
z f hv poms

był do New Yorku, by zająć się

pogrzebem. -

YONKERS, N. Y.

Obchód ku czci pierwszego Pre-

zydenta Gabriela Narutowicza

W niedzielę,, 21 grudnia, o go-

dzinie 2ej popołudniu, w sali Klu-

bu Tadeusza Kościuszki, 46 Or-

chard ulica odbędzie się uroczy-

sty obchód ku uczczeniu pamię-

ci pierwszego Prezydenta Rzeczy-

pospolitej, Gabrjela Narutowicza,

'| zamordowanego skrytobójczo, 10 -

grudnia, 1922 roku przez Eligju-

sza Niewiadomskiego, przedsta-

wiciela reakcji polskiej. '

Na obchodzie będąprzemawiać

wybitni mówcy z New Yorku.

Q liczny udział Rodaków upra:

sza Komitet Klubu Tadeusza Ko-

ściuszki i J. Piłsudskiego. -

KALENDARZE

ZPOLSKI ,
Na nok 1925
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Styl pokazuje powyższa rycina.
* VIGTROLAG-BRUNSWIGKS-S80NORAS
Używajele muzyki i zarazem wypłacajele naje
większy skład polskich rekordów w mieście.

RADIO SETS i KOMBINACJE
Atwarte, Kent, Freed, Eiseman, Ware, Deforest, Radlolas, Magnivex

MALA \WPLATA.—-LATWE SPŁATY,

 

FORTEPIANY LEPSzYCH WyRoBew mock BYć NABYTE WEDŁUG
NASZEGO ZNANEGO PLANU SPŁAGANIA  MALEMI

Gwarantujemy otrzymanie zakupna na święta.

257 WASHINGTON STREET, BROOKLYN, N. v.
Plęć minut plechots z Boro Hail

110 DELANCEY STREET,
Obydwa sklopy otwarte wieczorami 1 w niedziele

$5

MIESIĘCZNIE

" Spłacając

w przyszłym

mkl:

RATAM!

NEW YORK, N. Y.

      

Smutna : Kronika-

DETROIT, MICH.

Zasqdzony na dożywocie

Zasądzono tu na całe życie do
więzienia Henryka Rebeskiego z
Toledo, członka bandy oprysz-
ków z Toledo i Detroit za zamor,
dowanie detroiekiego policjanta.
Rebeski oświadczył, że za pięć lat
znowu będzie na wolności.

CHICAGO, ILL.

Grozi im. deportacja

Władze federalne wdrożyły do-
chodzenia prawne w sprawie Mi-
chała Bartko i Mateusza Kupcho.
Obu im grozi deportacja, gdyż do
stali siędo Stanów Zjednoczo-
nych nielegalną drogą z Kanady.
Znajdują się w więzieniu miej-
skiem, aresztowani na żądanie
władz federalnych. Załatwienie
tej sprawy leży w rękach inspek-
torów federalnych.

Z POLSKI -

O POMOC DLA NIEWIDOMEGO
JENCA-POLAKA

List z pod dalekiego Uralu

WARSZAWA. -- Do Iwowskiej
ekspozytury policji śledczej do-
szedł list, wysłany z gubernji U-
ralskiej okręgu Sarapolskiego,
miejscowości Bolszaja Usa, pisze
ny ręką ni jani
który powodowany litością, dono
si, że w miejscowości tej przeby-
wa od roku 1920 Polak, jeniec
wojenny. Nazywa się rzekomo
Piotr Prettin, Był w armji pol,
skiej pilotem, 'a skutkiem odnie-
sionych ran i kontuzji, stracił nie
szczęśliwy wzrok i mowę. Jak
z listu wynika, stracił on rów
nież częściowo pamięć, nie mo-
gao sobie przypomnieć nazwy ||
 

GESI

KACZKI

  

Świeże
każdego a
dnia *
Nie trysba czekać - ucsctra wage.

Dab
Torba do sakupów dawena darmo

pray kańdem zamówieniu

«POLISH AMERICAN

- POULTRY MARKET
248 Bowery

  
Wllake Houston Bt. "

1 409 Keat atrost. Brosklyn.
 
  

 

 

 
miejscowości skąd pochodzi. Z u-
rywanych słów,  wypowiedzia»
nych przez jeńca, wnioskujeau-
tor listu, że leży ona o 30 km.
od Lwowa, a 6 km. od stacjiko-,
lejoweJ. 1
Położenie jeńca, którego zape-

wne rodzina ma za zmarłego, jest
okropne, Jak przypuszczają naz-
wisko przez niego podane, nie
jest prawdziwe i być może, że
znajdzie się ktoś, co będzie mógł.
udzielić jakichś informacji. -
Wszelkie wiadomości w tej spra=
wie przyjmuje brygada III eks-
pozytury pol. śledczej przy ko-,
mendzie Iwowskiej P. P. ul. Ka-
źmierzowska,

Szanowna Redakcjo!
Proszą laskawie o odszukanie mo-

jego brate Stanisława Zambrzydzkie-
"go, który ostatnio zamtośzkdwał <w
Ponta "Grossa w Brazylii, a teraz
zdaje sig mlesrka w Stanach Zjedno
czonych, Od dwu lat nie misłem 64°
niego wiadomości, n wiem, że gdyby
on się dowiedział o opłakanych sto
sunkach wjakich obecnie z rodzinę
żyję pomógłby nam z chęcią.

Jóret Madej
Powiat 1 poczta Jendrzejów,

Gmina Nagłowice,
wieś Nardaronowice.
 
Ninlejszem. zawiedamiamy Szanowną
Polonię, tz w sobote, dnia 20-0 gra:
dala, otworząnu zostanio pierwszoraę-dna restauricja po
"GARDEN RESTAURANT"

284 East 10th Street, New York City
O teskame. poparele

|-

TheBANK for

Savings
ZALOZONY 1819.

280 Fourth Avenue
Pot-Zach, Rog 31-0) Uiiey

KWARTALNA Drwioknpa',
w wysokości

Cztery Procent
od sta rocznie została ogłoszona
depozytorom za kwartał kończą-
cy się 31 Grudnia 19%, płatna
16 Stycznia 1905, 1. później. ',.
Sumy złożone 10 Stycz., lub
przedtem będą się procen- *
towóły od 1 Stycznia, 1925,
WALTER Preses

   

- - Pre
: LEWIS B. GAWRTY, lary Wice.rroc.
GEORGE E. ROOSEVELT, Selrstarz
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ROMANS

(Ciąg. dalszy).
Kiedy młoda para wychodziła, ten sam Gum

zbity, znalazł się na schodach przed kościołem.
Gizela nie ruszyła się z miejsca.
Piękne panie, toalety wspaniałe wzrok jej

przykuwały.
Z pakietem nut pod pachą. z rączkami w

mufce, przypatrywała się z zachwytem, lecz
bez żadnej zazdrości.

A jednak smutno jej trochę było! - Nigdy
nie przywdzieje pięknej białej sukni, jak ta mło-
da pani, która ją minęła 1 wsiadła do poworu.

Fala zaproszonych sunęłs powoli.
Kobiety méwily:
- Słyszałaś śpiew na chórze? Co za głos!
Drugie odpowiadały:
- Wspaniały! - Powiadają, że to śplewacz-

ka z opery.
Wtej samej chwili Różyczka Leśna musnęła

suknią Gizelę.
- To jest właśnie śpiewaczka - rzekł ja-

kiś młody człowiek, wskazując na Różę Leśną,
wsiadającą do powozu

Gizela usłyszała i serce jej się ścisnęło
-- Śpiewaczka! - To śpiewaczka, Aktor»

ka!
I doświadczyła, jakby jej coś w sercu się

zerwało, łzy napłynęły jej do oczu.
- Aktorka! - ta piękna kobieta ze słodką

twarzą! - Czy to podobne?
Olzela wychowana w zasadach surowych,

nie mogła pojąć, jak można było wybrać taką
karjerę.

Bardzo często chwalono jej głos; - bardzo
często profesor dawał jej do zrozumienia. że gdy-
by tylko serjo chciała, to zamiast dawać lekcje
za pół darmo, mogłaby także stać się gwiazdą
sceniczną.

Ale stara pani Randal i stary Michal, któ-
rym Gizela opowiedziała wszystko, wielki krzyk
podnieśli.

I przez tygodnie i miesiące, Michal chodził
za młodą dziewczyną, pilnował jej.

Starą babkę i kasjera porwał strach ogro-
mny, żeby im dziecka nie zabrano.

Gizela pamiętała to wszystko! - | zacho-
wała głęboką litość dla tych gwiazd teatralnych
jednodniowych, podobnych do meteorów, rozja-
śniających na chwilę horyzont i Mlknących na
zawsze bez śladu.

Lecz naraz zadrzała.
Naprzeciw niej, po drugiej stronie schodów

przęd kościołem spostrzegta Daniela - tego mło-
dego człowieka, którego nie znała nazwiska 1
który od dawnego czasu ciągle za nią chodził.

To on zaczepił ją pewnego razu, mów! do

niej słodko, z szacunkiem.

Z zachwytem w oczach patrzył na nlą ]:;

› tylko widział.

a)

)

Tłum elegancki, defilujący ciągle nic go nie

obchodził.

Serce i myśli jego biegły ku niej.

- Naraz, kiedy poruszył się, żeby się do niej

zbliżyć, rączka w białej rękawiczce zatrzymała

go -

Obróciłsię niezadowolony.
- Gum panu tak pilno? - odezwała się

Helietta z uśmiechem.
Nie jej nie odpowiedział.
Hrabina w sukni blado-niebieskiej, w takim

że kapełusiku, była rzeczywiście olśniewającą.
Ujęła Daniela pod rękę, odciągnęła na bok

i słodkim głosem przemówił.
- Zabieram pana; -- zjesz z nami śniada-

nie, później pojedziemy razem do lasu. A nawet,
jeżeli sobie życzysz, będziemy tylko we dwoje.

- Niech pani wybaczy, ale nie mogę...
- A ja chcę! - odpowiedziała.
I skinęła na swój powóz.
- Siadaj pan - rzekła.
Głzela widziała i słyszała wszystko, serce

jej boleść zalała.
- Ta kobieta... Pewnie on ją kochal...
1 zamyślona wróciła do domu, gdzie babka

oczekiwała na nią niespokojna.
Weszła powoli na czwarte piętro, zapuścił

się w ciemny korytarz, w głębi kt?rego zapukała

do drzwi.

Babka przyjęła ją uściskiem.

- Domyślam się skąd wracasz - rzekła

tonem wymówki.

Gizela milczała.

- Ty także patrzyłaś na ten wspaniały ślub?

 

 

- Michal szuka! cię i nie mógł znaleźć.
- Nie byłam w kościele.
- Ach! doprawdy: - więc podziwiałaś tyl-

ko toalety pięknych pań 1 panny młodej, bardzo
piękne jak mówią - nasze sąsiadki powróciły
olśnione... Jaka ty byłabyś piękna w takim stro-
ju, Gizelo - dodała.

Olzela posmutniała i usładła przy piecyku,
na którym grzało się śniadanie.

_ Wydawała się bardzo zmęczona i milcząc,
Nędnemi oczyma patrzyła na ogień.

Nigdy jeszcze nie czuła się tak smutną, nie-
szczęśliwą, opuszcmną - coś w niej naraz się
zmieniło.

Chciałaby płakać długo, samotnie, w ciszy
swojego pokoiku!

Denerwowały ją pytania babki; nie minh
| sty, ani odwagi odj

› 
Powod- dę i uciekl:do Iwno wiotka

PRIEKLETA

 

TŁUMACZENIE

FRANCUSKIEGO ! |

 

pod dachem, ale 'tnklego ładnego, ubranego ślicz-

nemi cackami, przeróżnym! kwiatami 1 bukieci- i

codzień odnawianymi przez M!

aby
kam! fjołków,

chala, który odmawiał sobie wszystkiego,

tylko dziecku przyjemność zrobić.

Dwunasta biła | zaraz słyszała starego, wcho

dzącego z trudem na piętro, otwierającego drzwi

naprzeciw ich mieszkania, gdzie zajmował mały

pokoik.

Niedługo Micha! wyszedł od siebie i otworzył

bez ceremonji drzwi pokołku Gizeli.

- Dzień dobry, dziewczynko,dzień dobry!...

Położył dyskretnie buklecik fjołków na stoliczku

1 wyszedł,

Gizela się, nie odwróciła.

Z twafzą, opartą o szybę, patrzyła na prze-

chodntów, spodziewając się może ujrzeć Daniela.

Co dzień o tej godzinie, ukryta za muślino-

„wą firanką, widziała go przechodzącego 1 pa-

trzącego w jej okna; - unosjła po tym widoku

słodkim wspomnienie i zapas radości na dzień

Miało to dla niej wdzięk Intrygi prawdziwej;

lecz nigdy wielkiego znaczenia nie przypisywała

tej zabawie dziecinnej.

Dziś wydało jej się, iż doświadczyła naj-

większego zmartwienia wżyciu.

Czyżby go kochała?

Ona! Gizela! W

Miała ochotę płakać... a wszystko dlatego,

że przed chwilą widziała, jak piękna pani rorma-

wiała z Danielem, u potem go zabrała.

Kiedy wsiadł do powozu, zachwiała się bled-

na, zdawało jej się, że wszystko z pod nóg jej

się usuwa, a ona leci w przepaść czarną.

Nigdy nie zapomni twarzy tej kobiety.

Pewnie to dama z wielkiego świata; elegant-

ka, z którą nigdy rywalizować nie potrafi.

-- Więc Daniel jej nie kochał? Więc tylko

dla zabawki chodził pod jej oknami; - dla za-

bawki także wszędzie ją ścigał; ach! to okro-

pne!

A jednak ona niewinna, w zabawce niebez-

piecznej, serce swoje zostawiła.

I na tę myśl, Gfzela czerwieniła sig cale.

Daniel jej nie kochał!

Daniel kochał inng!

O jak nienawidziła tę kobietę; jak jej za-

zdrościła.

Dwa lekkie stuknięcia w drzwi wyrwały ją

z marzeń - głos cichy odezwał się:

Czy przyjdziesz, Gizelo? śniadanie gotowe.

Nie była głodną; - smutek głęboki ściskał

jej gardło, nurtował w sercu.

Poszła jednak, żeby nie martwić babki, u-

siadła na zwykłem miejscu, lecz nie do ust nie

wzięła,

- Czy słaba jesteś, kochanko? - pytała

babka z niepokojem,

- Nie babciu.

- Więc dlaczego nie jesz? - Czy masz jaki

powód smutku? - Nie trzeba się poddawać znie-

chęceniu, bo jeszcze zachorujesz,

-- Co wielkiego. - Raz się tylko umiera!

Umrzeć w latach ośmnastu, czy w dwudziestu,

to wszystko jedno, Wreszcie, nie dbam o życie.

Nie jest ono wesołe... Oh! nie!

- Gizelo! Gizelo!

- Ależ babciu, zastanów się trochę. Jaka

Jest moja przyszłość? Przez całe życie będę da-

wać lekcje muzyki, przez całe życie uśmiechać

się, kiedy będęmieć ochośę do płaczu. Czyż to

godna zazdrości egzystencja? Ciągła troska; po-

lowanie na uczennice! A wiesz bacłu, że bez u-

czennic niema chleba, an! mieszkania. Oh! bab

ciu, ja często myślę i płaczę nad naszą wspólną

niedolą.

Stara kobieta milczała, lecz serce jej się

krwawiło.

Wszystko, co to dziecko mówiło, było praw-

dg!

Ale dlaczego dziewczyna dziś taka chmur

na, nieszczęśliwa? - Co jej jest? Dlaczego to

wszystko powiedziała? „Dlaczego te skargi roz-

dzierające, które dotąd w sobie taiła?

- Takie życie wiecznie trwać nie będzie -

zaczęła babka - nie długo będziesz zmuszona na

dwie pracować; nie długo ja będę żyć, moje

dziecko,

Glzela rozłalona, rzuciła się w objęcia sta-

rej. kobiety.

- Ty pójdziesz za mąż także; - będziesz

szczęśliwą, jak na to zasługujesz - podjęła bab

ka, tuląc dziewczynę,

I w tej chwili w sercu jej podniosły się wszyst

kie urazy, cała złość do Helletty, tej przeklętej,

przyczyny wszystkich ich nieszczęść.

-- Przeklęta! Przeklęta! „

Teraz jeszcze ta nlegodna, nle wiedząc o

tem, łamała serce swojej córki,

Ta przeklęta próbowała ukraść serce tego,

którego jej dziecko kochało!

Michal zamyślony nie nie mówił.

Głęboki smutek nim owladngt.

- Chodź - odezwał się do Gizeli, - Dziś

czwartek; - chłodno, ale słońce świeci; włóż

prędko kapelusz przejdziemy się trochę.
Dziewczę potrzunęło główką.

- Chodź - prędko - podjgl Michal - bo
sig pogniewam. Pojqnemy aż do Nogent, gdzie
właśnie mam klienta odwiedzić; dnia nio stra-

cę, a dla ciebie taki kurs będzie bardzo zdro-
wy, Tobie potrzeba powietrza, moje bledaozko,

: (Ciąg. dalszyInn;    
 

 
WIADOMOŚCI Z NEW JERSEY

  
JERSEY CITY
ZAWIADOMJENIE

Oddział „Waryńskiego" Z. S. P.
w Jersey City

Szanowni Towarzysze! Zawia›
dumiam Was, iż posiedzenie od-
działowe odbędzie się dnia 21-g0
grudnia ( w niedzielę), o godz.
10ej rano. Ze względu bardzo waż |
nych spraw, wzywam Was, sim-
nowni Towarzysze o punktualne
przybycie na posiedzenie, w o-
znaczonym czasie.
Z bratniem pozdrowieniem,

Orunintnr.

PASSAIC N. J.

O rozgrywce i koncercie.
Ibiegiej niedzieli wieczorem, dy-

rekoja Domu Ludowego Polskiego u
reądziła piękny koncert przy okazji
rozrywki fortepianu. W koncercie
wzięty udział następujące chóry: -
Tow. Ap. Jana Gala, Chopin, Montu-
szko z Paterson i Arta. Pieśni wyko-
nano przez powyższe chórypodobały
się wszystkim niezmiernie, czemu
świadczyły szczere 1 długotrwałe o-
kaski, Nadto piękną pleśń wykonał
kwartet braci. Okulskich.
Na programie była 1 muzyka pol.

| sklej kapeli, solo śpiew pani Lorko-
wskiej, monolog p. Lakomskiego --
duet skrzypkowy, fortepiun solo, p

| Szczygieł 1 występ Klubu Mandolt.
nistow # Brighton Mills.
Dochód z rozgrywki prze

znaczony na własny dom.
Dyrekcja Domu Ludowego urządza

na ten sam cel wspaniały Bal, w noc
Sylwestrowa, dnia S%.go grudnia na
własnej sali.

NEWARK,N. J.

Dla miłośników tańca.
Niedługo 6 się nezon balów

karnawsłowych 1 wszyscy znowu po-
cznę się bawić, jak naszym zwycza
jem. Okazją niebywałą dla: zabawy,
w Noc SyIwestrową, będzie Bal Kine
hu Oświatowego, w dntu 31 grudnia,
we środę, na s. klubowej
żeby wszystkich zabawić do syta,

komitet bałowy postarał się o pię-
kny program niespodzianek i o pier.
wszorzędną muzykę.

Powitajcie Rok Nowy, na pięknej
zabawie, przy polskiej mu
zyki. Wszyscy proszeni

NEWARK
W niedzielę dnia 21 grudnia o go

drinte 10:30 rano odbędzie się ważne
zebranie, na którem wygłosi kazanie
ks. K. Czerwiński. Zebranie odbę
dzie się na sali p.. 185 Court St.
Wstęp wolny Komitet.

  

 
 

 

 

 

 

 

Obywatele z miasteczka Czudca z
Małopolski zamieszkali w Newarku
chcąc przyjść z pomocą ofiarom woj
ny światowej w swojem miasteczku

założyli Klub pod nazwą
ZORZA przez opodatkowanie się mie
sięczne, oraz urządzanie zabaw, wy.
cleczek 1 t.p., chce stworzyć tun.
dusz, by najbiedniejszych swych złom
ków od czasu do czasu zastlnć dotka
mi, by ulżyć ich cierplentom.
W tym urządzamy Bel Maskowy w

dniu 3-go stycznia, 1925 r.. w sali
Klubu Oświatowego przy Court ulicy,
na który zapraszamy szanowną Po-

by poperia nas w naszem przed
więwzięciu 1 przyczynika się do po
więkozenia naszego funduszu. Zazna›
czamy, żo cztery piękne 1 wartościo-
we prezenty rozdane będą za najpięk:
niejsze w oryginalno kostJumy, są.
dge, iż szanowni Rodacy nie odmó-
wię nam swego popureda z góry mer-
decznie dziękujemy

Za komitet
Stanisław Malecki

ELIZABETH

Odezwa do Obywateli i Obywa-
telek Polskich.

Szanowni Obywatole i Obywatelki:-
N& pośędzeniu Klubu  Ohywetel.

sklego Polsko - Amerykańskiego, od
bytego w dutu 340 grudain, w Domu
Narodowym zostałem wybranym na
urząd prezesa tego klubu.

Cieszę się 1ż wysik wybogcny w
tym Oniu wypadł dla mnie pomyślnie.,
ponieważ dowiedziyłom się, 18 jest!
bardzo wielu obywateli życzliwie ku
mnt usposobionych, w także wido›
cznie pokladają we muie wielkie za.
utente, obiernięc mote na tak powa.
ine stanowisko. Pozwolą sobie powie
dzieć, f będę się starai wynagrodzić
członkom tego Klubu za to zautanie
we mnie położone,: & to mogę very.
nić tylko przez ! ochoczą pra
cę dla dobra Klubnaszego.
Pojmufe ogróm pracy, do której się

zabloram. Pojmują, fo organizacja ta
mw przed sobą głsyszlość warty po-

 

 

 

 1 de klub ten .ma
przed robg pole do pracy 1 cel, który i

uczyni ten klub przewodnikiem Po
lonji tutejszej pomiędzy obcym.
Sranowat Obywatele! Cel, do któ

rego dążymy wymaga poparela cale
go społeczeństwa polskiego, wymaga
współpracy całego Klubu, w
cza zarzydu 1 Komitetu Wykonawcze
#o. Zarsyd ton 1 Komitet Jestem pe-
wny, zgodnie ze may precowat. be-
dy. Członkowie klubu zaś dokarali
już przez rok, iż można liczyć
na ich względy 1 poparcie każdej do-
brej sprawy. Tutaj więc rozchodzi
się 0 resztę Polonii nie należącej jee
szcze do naszego klubu, w które, jee
stem pewny, jest zainteresowaną po
wodzeniem | progrontm te organise:
ofl. Lecz interesować się, stojęć na
boku, jest: za Szanowal Oby.
watole. Tutaj pożądanem fest, .«by
każdy obywatel ! obywatelka polskie
#0 pochodzenia okazali nam swoją
życzliwość. To uczynić mogę .tylko
przez slgczenle się z tami do wspó
ne} pracy, ubyémy moglt cel nasz o-
sięgnąć 1 stanąć na równi z innymi
do pracy społecznej, u tem  samem
przygotować sobie i naszemu potom
stwu przysałość pewną, drogę do te-
dowolenia 1 znaczenia polskiego imte
nie we wszelkich sprawach 1 kwe-
stjach. miejskich.
Wstępujcie więc ochoczo 1 gromad»

nie do klubu naszego, okażcie nam
swoją życzliwość. Niechaj każdy Po-
luk 1 Polka weźmie sobie za obowią›
zek posiadać kartę członkowstwa klu
bu, a tem samem przyczynić się do
sukcesu tej organizacji.
Czy mogę na Was liczyć? Czy klub

ten ma pozostać sity, z którą muszę
się -liczyć -wszystkie .narodowości
miejskież
Posiedzenia Klubu odbywają się w

każdą środę, pierwszego każdego mie
«igen, 'w Domu Narodowym Polskim,
o godzinie 6 wieczorem. _Następne
Dosiedzonie klubu odbędzie się w śro
dę dniu 7 stycznia, 1925. Jetell zaś
czas nie pozwala nw przybycie, mo-
ina się zapisać każdego wieczora w
Biurze Klubu w Domu
Podstek wynosi tylko $1 na rok.
Mam nadzieję, 1ż oderwa ta 1 sol

mój dosięgnie wszystkich dobrze my
ślących obywateli, a przy tej sposo-
bności -chcę _podziękować _
kom klubu za zaufanie mi okazane.

Bdward Małecki, prozós.

   

Nintejszem podaję do wiadomości,
żo posiedzenie Oddziału Nr. 6 Polskiej
Robotniczej Kasy Chorych odbędzie
się dnia 24.g0 grudnia, o godzinie
$e) wieczorem, w sal Domu Narodo-
wego zwyklych posiedzeń. Z powodu
tego, iż są ważno sprawy do załatwie
nia, przeto obecność każdego członka
jest konfeczną Ażeby nam praca z
Nowym Rokiem szła lepiej, każdy czło
nek powinien przyjść na posiedzenie
chociaż z jednym kandydatem, a wte-
dy spełni swój obowiązek 1 oddział
nasz wzrośnie, z czego dumni będzie
my, nalekge do własnej robotniczej
organizacji, którę właśnie jest Pol
ska Robotofcza Kasa Chorych.

W. MAC..CZ, Sekt. Prot.

* CAMDEN, N. 1.

Obchód ku czci ś. p. Gabrjela
Naratowicza

 

 

 
W przyszłą niedzielę, 21 grudnia,

o godzinie 7 wieczór, Paratja Naro-
dowa urządza w sal! parafalnej, 1111
Thurmiont ulica uroczystą Akademię
ku czel pierwszego prezydenta Polski
Gabriela Narutowicza.

Uroczystość rozpocznie się żalob
nem! nieszporam! w kościele, a dal.
san część programu na sal! paratjale
nej.
Na program złożą się, przemówie›

nik P. Stapkowskiego, ks. J, Zają
exkowskiego z Trenton, N.J. i miej.

Lawale:scowego proboszcza ks. M.
ktego. śpiewy solowe wykona .pant
Ławnlcka i chór paratfalny. Wstęp
wolny
O liczny udział rodaków uprasza

Komitet uroczystości.

LINDEN

Niniejszem zawiadamiam -wszyst
kich członków Polskiego Klubu Oby
watelskieo Iż postedzonie roczne
P.K.0. odbędzie się w piątek, dnia
19 grudnia, o godzinie 8 wieczór, na
sali Pol. Domu Nar., róg Złegier
Ave. i Roselle St. Na porządku dsten
nym sprawordanie r działalności P
5.0. za rok ubiegły | wybory nowe
go zarządu na przyszły rok
Obecność wszystkich jest
wymagana

 

L. Pyrtek, sekr.

KALENDARZYK ZABAW
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Zaopatrzyliśmy nasz sklep w WIELKI WYBÓR towa-
rów galanteryjnych na różne prezenta: np. Męskie, Jedwab-
ne Koszule od $3.95 | wyżej. -- Krawaty, Skarpetki -- Je-
dwabne szełki itd. Dla dam, wielki wybór jedwabnej bie-
lizny - Night Gowns! Chemise, Pończochy, w wszelkich
kolorach i gatunkach. Wiele Innych rzeczy tutaj nie Wy-
mienionych. - Ceny niskie ~ Towar Gwarantowany. -

GRZECZNA I SZYBKA OBSŁUGA
' POLSKA SPÓŁKA HANDLOWA

AMERICAN DEPARTMENT STORE

268 - 15thAvenue, Newark, N.

    
   

NASWIETAI'

    

        
   
     
      

 

     

 

     
 

      
             

  
   

 

min!

NC

| Zawiadomienie

 

W poniedziatek, 22 grudnia, 1924

. zostaną wprowadzone dodatkowe ułatwienia
| biurowe przez

„The New York Edison Company

w nowym budynku nod,

393 Seventh Avenue

(at West 32nd Street)

i Telephone : Pennsyloonia 8600 -"" * ;

Nas! klienci i ogólne. publika znajdą do-
datkowe ułatwięnia pod każdym względem,
w sprawach połączonych z obsługą
panji - w dodatku do ułatwień mi istnie-

| jących w naszych filjach.

The New York Edison Company
DO WASZYCH USŁUG

Irving Place and 15th Street

kom»

   

 
SPRAWY STOW. MECHANIKÓW

  
NEWARK _a

Zawiadomienie.
Podsję mniejszem do wiadomości

Członków Stow. Mech Polskich, 1%
posiedzenie NIIJi odbędzie się we wto-
rek, dnia 23 grudnia, o godzinie 7:30
wieczór w Klublo Oświatowym.
Sprawa konferencji, która się odbę

dzie w niedzielę dnia 21 grudnia, be-
dzie omawiana. Prócz sprawy tej,
na stole będą inne, również ważne.
Lekkomyślna nieobecność członków
w obecnym czasie nie bed!“ niczem
usprawiedliwiona.

Prezes - W Zarzycki,
Przedstawiciel - W. Pawiak.

ZAWIADOMIENIE
 

Niniejszem Komitet Wykonaw-

czy zawiadamia wszystkich człon-

ków i delegatów Stowarzyszenia

Mechaników Polskich w Amery-  

ce, iż konferencja ogólna przed-
zjazdowa odbędzie się w niedzie-

lę, dnia 21-go grudnia, 1924 r.

o godz. 10ej rano w Domu Naro-
dowym, 19-23 St. Marks Pl., New

York. Na tej konferencji będzie

sprawozdanie delegata ze Wscho-

du, który był wysłany do zbada-

nia sprawy w stanie Ohio.
Na tej konferencji będą wybra-

ni delegaci na Walny Zjazd.
Zapraszamy wszystkich człon=

ków i delegatów, a także delega»
tów z Nowej Anglji, z Filadelfji

i dalszych stanów.
Sprawy nadzwyczaj ważne.

Komitet Wykonawczy:

R. Grodzki

P. Zuliński,
L. Graff

$. Zarzycki
J. Ziembiński

Z, Szwarc

8. Gondek

T. Zieliński
 

PENSJE KAWALERÓW ORDERU *VIRTUII,
~ MLT "ive a
 

WARSZAWA. - W związku zoświetleniem jakie wniektórychdziennikach -otrzymała sprawaobniżenia kredytu na wypłatępensji kawaleróm orderu "VIr-tut! Militari" w komisji budże-towej sejmu z 8,000,000 zł. do4,000,000 zł., ministerstwo skar-bu komunikuje:
Rząd w wykonaniu ustawy zdnia 1-go sierpnia 1919 roku poraz pierwszy w roku bieżącymzadecydował wypłacił kawalo-rom orderu pensje tak bieżącejak zaległe. Wypłata pensji zarok 1924 gotówką już nastąpi-ła, Natomiast wypłata pensi®należnych za wszystkie lataubiegłe miała nastąpić, z uwagina okres sanacji skarbu, wobligacjach jednej z długotermi-nowych pożyczek wewnętrzenych; potrzebny jednak na tencel kredyt mimo zamierzonejwypłaty obligaciami muslatznaleźć odpowiedni wyraz w bu-dżocie, skutkiem czego w pro-jekcie dodatkowej ustawy skar-bowej wstawiono 8,000,000 rł.Ministerstwo skarbu, czyniączadość tyczeniom wojsko-wych oraz opiniom, wyrażonympodczas obrad w powyższejsprawie w komisji budżetowejsejmu, odstąpiło jednak: od za-miaru wypłaty zaległych pensjiobligacjami i zgodziło się nawypłatę pensji orderowych wgotówce w roku bieżącym jesz-cze za jeden rok ubiegły, nato-miast wypłata pensji zaległychza dalsze lata nastąpi w ten spo-sób, że w roku przyszłym | wroku 1926 obok należnej pensjibieżącej wypłacona zostaniepensja za jeden rok ubiegły.Sposób ten wypłaty nie spowo-

duje jednorazowym większym
wydat - h

     
   bow Bayera Monorceticacidester

nia skarbu, a kawalerowie or-,
deru otrzymają pensje w gotów»
ce.
W konsekwencji taklego pla-

nu wypłaty zapotrzebowanie
kredytu na wypłatę pensji w ro-
ku bieżącym wyniesie 4,000,000
złotych.

 

Pamiętajcie o Funduszu im;

Józefa Piłsudskiego!

ASPIRYNA

knitacji
   

Dopóki nie zobaczysz ni
"Bayer" na paczce lub na tabletce
nie otrzymaj»:

Bayer wyrobu, przepisywa:

przez lekarzy przez przeszło dwa-

 

dzieścia trzy lata i uznanego przez"

miljony, jako doskonały na:

Zaziębienie Ból glowy I
Ból zębów Lurabago

Ból: Uszu Reumatyzm --

Neurelgję -Bóle wewnętrzne

Przyjmujcie tylko "Bayer'a
bletki Aspiryny", Każda cała pa-

czka zawiera właściwe wskazów.
ki. Wygodne pudełko r 12 tablet»

kami kosztuje klika centów, Ap.

lekarze również sprzedają flako-
niki z 24 | 100 tabletkami, Aspl-

Tyna jest marką ochronną wyro-
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AMERYKI
Tydzień ubiegły był wielkiem$sztuki polskiej.Nie celebrowali go Polacy, znani po-wszechnie z tego, że cudze chwalić lubią,a sami nie wiedzą, co posiada ją.Trzeba, aby ktoś nieznany, ktoś z pał-ką wpięści przyszedł i tłumaczył im, czemszczycić się powinni, a czem gardzW jednymtygodniu na olbrzymich a-fiszach, rozlepionych na najbardziej wi-ach w New Yorku, widnia-ły nazwiska polskich artystów. iWANDA LANDOWSKA grała w Aco-Jian Hall. Zachwyceni kry duzo pisa-li o tej wielkiej artystce polskiej. Pani Lan-dowska przyjęła zaproszenie organizacjidobroczynnej, aby grała dla biednych dzie-ci amerykańskich w Greenwich House Setlement, W rozmowie z naszą redaktorką,prosiła, aby przyprowadzono choćby pięć-dziesiąt dzieci polskich, bo pragnie i dlamich zagrać.PAWEŁ KOCHAXSKI, sławny, zna-ity skrzypek polski, modernista, wirywający się z zakreślonych granic, two-rzący wroli odtworzyciela, podziwiany ioklaskiwany był przez tłumy zwolennikóww Carnegie Hall wsobotę.BRONISEAW HUBERMAN grał wCarnegie Hall wniedzielę. Huberman jestklasykiem, jednym z fanatycznych wiclbi-cieki kultury, a nie techniki muzyki.

|

Go-sił sławę muzyki polskiej po świecie od latwielu, Jaury zbierał obficie.Nie dość na tem.Na innym afiszu widnieje fotografjasędziwej twarzy wielkiego mistrza WŁO-DZIMIERZA DE PACHMANA, jednego z l

największych pianistów, artysty, który mi-

moj wiek sędziwy, nie stracił rz Żkości
grze, a coraz dobitniej broni ideału artysty
uznającego rację bytu „sztuki dla sztuki".

IGNACY HILSBERG, odznaczonypia-
nista pólski wystąpił w Aeolian Hall i grą

swoją porwał bardzo licznie zebraną pu-

bliczność.
* Wczoraj koncertował polski pianista

i kompozytor JAN CHIAPUSSO, cieszący
się wielką sławą w Europie, a dobrze zna-
ny i tu w Ameryce.
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Z dumą czytaliśmy ogłoszenia, dono-

szące o występach polskich artystów, wi-

dzieliśmy Wumy zachwycone i kr tyki,

chwalące naszych Rodaków pod niebiosa.

Ale...
„NAS tam nie było.

Polska składa na ołtarzu wielkości Ame-

ryki wartoś niepowszednie.

-

Imigrant

polski w lochach podziemnych, w kopal-

niach, wydobywa skarby ziemi dla fabryk

i stalowni, w których największy procent

Polaków pracuje.
Karmimy ich dusze SZTUKĄ. Na

każdym rogu ulicy głośne, krzyczące afi-

sze o polskich pianistach, o polskich skrzyp

tachitd. .
i Szluka polska i praca polska swigeq

triumfy. *
Mimoto, jesteśmy jeszcze na. czarnej

 
  

  

  

 

NOWY ŚWIAT PIĄTEK, 19 GRUDNIA (FRIDAY, DECEMBER 19), 1924.

polskiej, jeżeli potrafimy podnieść poziom

kulturalny wychodźtwa do takiej wyżyny,

7y

x

-|

iżby odrodziło się duchowo, wtedy triumfy

__

|

te nie będą święcone bez nas.

|

 Nie dość jest posiadać skarby. ,

Trzeba wiedzieć, jak ich używać.
(py).

UROCZYSTOŚCI SIENKIEWICZOWSKIE

1 BOJÓWKI „ROZWÓJU"

Niewiarygodną wprost wiadomość czytamy

w „Głosie Zagłębia", powtórzoną przez postgpo-

wą prasę w Polsce. Brzmi ona jak następuje:

„W dniu 2 listopada br. na urocz vstość

przeniesienia zwłok Henryka Sienkiewicza

kopalnie „Zagłębia wysłały nas 16-tu gorni-

ków wstrojach górniczych z kilofami i

mimi do Warszawy. Po przyjeździe na miej-

sce ulokowano nas w lokalu Tow. „Roz-

wój" w Warszawie przy . Zórawiej nr. 2

gdzie mieliśmy nocować. Po przybyciu do

tegoż lokalu, mieszczącego się w fronto-

wym domu na I piętrze, zastaliśmy na sali

liczną grupę osób cywilnych liczącą około

80-ciu ludzi, ustawionych w dwa rzędy, któ-

wykonywali ćwiczenia z krótką bronią

palną. Podczas krótkiej przerwy niżej pod-

pisany przystąpił do komendanta, który po-

przednio komenderował ćwiczeniami i za-

pytał go.
- Co to za organizacja ćwiczy?

- Obrona narodowa - odrzekł komen-

 

 

 

dant.
- A co to jest obrona narodowa? -

zapytałem.
- To jest bojówka - odpowiedział mi

komendant.
- Przeciwko komu służy ta bojówka?

- Przeciwko socjalistom - brzmiała

odpowiedź.
- A może przeciwko komunistom? -

zauważyłem.
- Nie, komunistów my się nie boimy,

tylko socjalistów, ponieważ oni mają bo-
jówkę i przeciwko socjalistom my musimy
mieć własne bojówki.

Na tem rozmowa

 

e urwała, gdyż po-
nownie rozpoczęły się iczenia. Mianowi-
cie komendant rozkazał naładować broń,
pr em wydał instrukcję, jak należy za-
chowywać się w pochodzie; nie wolno się
rozpraszać, a na dany sygnał należy strze-
lać tam, gdzie będzie rozkaz. Po tych uwa-
gach wszyscy „cywile" naciągnęli opaski
biało amarantowe na ramiona i ruszyli na

ulicę.

 

 

Po wyjściu bojowców wyrażaliśmy na-
sze zdziwienie, że w uroczystości przenie-
sienia zwiok Sienkiewicza biorą udział bo-
jówki narodowe, które mają strzelać w ra-
zie rozkazu - jak gdyby do przestrzegania
porządku nie było policji. Przypomniało
nam się jednocześnie, że Tow. „Rozwój", to
osławione gniazdo spiskowców reakcyjnych,
którzy robili zamach na Rząd Ludowy oraz
brali udział w zamachu na Zgromadzenie
Narodowe 11-g0 grudnia.

Powyższe zdarzenie potwierdzić mogą
wszyscy tam obecni górnicy, jak: Wieczorek
Józef, Sznajder Władysław, Michalski Fran-
ciszek, Góborek Władysław, Rodek Teofil,
Rodek August i Inni.

Józef Woźniczka.
Klimantów, dn./27 listopada 1924 r.".

Prasa endecka w kraju i jej ogonki tutaj
na wychodźtwie zapałały „świętym oburzeniem"
na artykuł o twórczości Sienkiewicza, napisany
przez posła Wojewódzkiego w „Wyzwoleniu Lu-
du", Z artykułu mało znaczącego zrobiono gło-
śną aferę, bez mała zdradę narodową.

': Co jednak należałoby powiedzieć o zbrojnych
bojówkach endeckich Sienkiewicza z zamiarem
strzelania wedle rozkazu. Do kogo? Za co? Dla-
czego na pogrzebie?.

Sto artykułów krytycznych, chociażby naj-
bardziej ostrych 1 bezwzględnych nie byłoby ta-
ką zniewagą pamięci wielkiego pisarza, jak ma-
szerowanie za trumną jego, zbrojnych w brau-
ningi „Rozwojowców", w te same może brau-
ningi, które strzelały podczas inauguracji pre-
zydenta Narutowicza przed dwoma laty.

Słusznie zazngczają pisma warszawskie, że
w tej sprawie musi być wdrożone najenerglez-
niejsze śledztwo.

 

% % %

21 lutego w Chicago odbędzie się zjazd po-
stępowców, który zadecyduje o utworzeniu „trze-
ciej partji". Socjaliści amerykańscy wezmą udział
w zjeździe, acz mają co do organizacji i progra«
mu pewne autonomiczne zastrzeżenia.

topo w %

Jedno z piśm na Zachodzie twierdzi, że po-
głoski o mającym nastąpić mianowaniu p. Pa-
derewskiego na stanowisko ambasadora Polski
w Washingtonie, puszczone zostały w celu rekla-
my. P. Paderewski ma zamiar koncertować w
Ameryce, a impresarjowie, że taka wiadomość
doskonale pomaga do zainteresowania publicz-
ności.

To jest prawdopodobne. Ale dlaczego p. Pa-
derewski na taką reklamę zezwala?

f # # % .

Zpritast zapowiadanego „Prosperity" w Sta-

 liście imigrantów niepożądanych. -Dzieje

się tak, bo sami jeszcze nie nauczyliśmy

się, jako naród, wysuwać te nasze zasługi |
i w zamian żądać uznania, jak robią inne

narody. Gdy na koncertach polskich ar-

  

  

         

nach Zjednoczonych wzmaga się w ostatnichty-
gudnlarh' drożyzna. Bezrobocie bardzo mało

zmniejsza się Giełdziarze narobił sporo hałasu

in Wall Street spekulacją na akcje, ale ,.dobro-

był" narazie skończył sig porobienier fortum

e iiféicznych| pogatych. Aite hare,
     

Jak wledzg "Nowe-

go Świata", na autora znanej

książki "Zwierzęta Bogowie i

Ludzie" prof. Ossendowskiego,

sypnely się oskarżenia że w opl-

sywanych. wypadkach minął się

z prawdą, że silge sig na argu-

menty naukowe, dowiódł niena-

ukowości i t. p.

Wtej samej sprawie czytamy

w prasie krajowej, co następu-

e:

"Dnia 23-go listopada w

Redakcji "Revue des Nouvel

les Litteraires" w Paryzu od-

była się dyskusja polemiczna

między prof. Ossendowskim

i dr. Georgem Montadonem z

Lozanny w związku z napaś

ciami tego ostatniego na ksią-

ike Ossendowskiego. _Obec-

ni byli słynni pisarze francu-

soy: Pierre Benoit, Georges

Duhamel, Henri Massis, Ed-

mond Jaloux,Robert Renand

i szereg innych, którzy ener-

gicznie broniki Ossendow

skiego. Ze strony dr. Mon-

tandona obecni byli pisarze

z grupy komunistycznej

"Clarte": Jean Bernier, Louis

Arago, Pierre Naville Parija-

nine, Andre Varagnac i kilku

innych, jakoteż korespondent

agencji sowieckiej "Rosta"

Michel Merlay. Zebraniu

przewodniczył słynny podróż-

nik Gabriel Bouvalot.  Dys-

kusja, w której wzięli udział

mówcy obu stron, ujawniła

właściwe powody napaści na

Ossendowskiego, mając na ce-

lu zdyskredytować opowiada-

nia o okrucieństwach bolsze-

wiekich, zawarte wjego ksig-

zce. Ossendowski oświadczył,

że nie miał bynajmniej za-

miaru pisania dzieła nauko-

wego, lecz jedynie zebrania w

opowiadaniach wrażeń osobis

tych oraz wypadków, przeby-

tych w podróży. Zebranie

zakończyło się _zredagowa-

niem protokółu, określające-

go istotny charakter książki

Ossendowskiego, który pod-

pisały obie strony i przewod-

niczący: zebrania."

  

  

O zatargu Trockiego z rzą

dzącym Rosją bolszewicką tri-

umwirałem, plaze warszawski

"Robotnik":

"Pisaliśmy -przed -kilku

dniami _o _skonfiskowaniu

książki Trockiego, omawia-

jącej przewrót bolszewicki w

październiku 1917 roku i kry-

tykujący ówczesne zachowa-

nie się dzisiejszej trójki, rzą-

dzącej Rosją: Zinowjewa,

* Kamieniewa i Stalina.

Na tem jednak nie skończył

się zatarg z Trockim, Na

uroczystym obchodzie pięcio-

lecia założenia międzynaro-

dowej organizacji młodzieży

komunistycznej Z i n o wj e w

ostro wystąpił przeciwko

Trockiemu, a' w rezolucji

uchwalono, co następuje:

"Protestujemyprzeciwko pro-

bie sfałszowania dziejów par-

tji Lenina. Uważamy to ja-

ko próbę wymierzoną prze-

ciwko partji, by w nowyspo-

sób przeprowadzić rewizję le-

Z PRASYI O PRASIE

 
, czątek.

|

i
i

 

ninizmu, dokonać ataku na |

przywódców naszej partji, be

h uczniami! i bezpośred-

następcami -Lenink. |

Trocki usiłuje znówu

jednóść partji. Oświad- !

czamy, że to mu się nie uda. ›

Jest rzeczą konieczną obronić |

partję przed |niebezpleceen- |

stwem nowych napadów go-

rączki, jest rzeczą niezbe-

dng przeszkodzić propagan-

dzie "trockizmu", uprawianej

pod płaszczykiem nauczania

historji wśród młodzieży.'

Jak widać, rezolucja ma

charakter dość alarmujący, a

Trocki występuje w niej jako

"gorszyciel młodzieży", Pra-

sa sowiecka ogłasza mnóstwo

rezolucji z prowincji solidary- |

zujących się z rezolucją po- ›

szą. Rozlegają się jednak !

również głosy, by zatarg a}

Trockim uregulować polubo-

wnie. Taż np. „Iswestja" pi-

szą, że sytuacja międzynaro-

dowa nie jest tak świetna, by

komuniści rosyjscy mogli s0-

bie pozwolić na rozłam, że

wrogowie komunizmu tylko

czekają na to, t. p.

Zinowjew i S-ka pociesza-

ją się tem, że Trocki jest

obecnie bardziej osamotnio-

ny, niż w roku ubiegłym, Do-

dać trzeba, że na ostatniem

 

  

    

 

 

   

posiedzeniu  Rewol. Ra dy

Wojskowej Trocki, który

przewodniczącym, nie byt

obecny, mimo że w posiedze-

niu wzięli udział dowódcy

wojskowi z całej Rosji i wszy-

sey członkowie Rady. Troc-

kiego zastępował Frunze.

Wznowienie sporu między

Zinowjewem i S-ką a Troc-

kim dowodzi, że by-

najmniej nie skapitulował

przed swymi przeciwnikami.

Przejściowe zawieszenie bro-

ni wynikło głównie z powodu

śmierci Lenina, ale obecnie

spór ten, który w znacznym

stopniu ma podkład osobisty,

rozgorzał nanowo i w formie

ostrzejszej, niż w roku ubie-

  

głym, albowiem niema już |

Lenina, jako najwyższego au-

torytetu w partji, wobec któ-

rego obie strony musiały za-

chowywać pewną rezerwę i

który mógł interwenjować

na korzyść jednych lub dru-

gich, a w każdym razie utrzy-

mać jedność partji.

Ale po śmierci Lenina nie-

tylko znikł autorytet najwyż-

szy i rozjemca partji, lecz on

sam staje się przedmiotem

sporu. -Zarówno Zinowjew,

jak i Trocki zasłaniają się Le-

ninem, jego teorjami i działal-

nością dla wykazania swej

słuszności, a wiadomo, że ta-

kie spory zawsze pogłębiają

różnice między kłócącemi się

i zaostrzają tarcia."

Dalszy przebieg zatargu wie-

my z depesz.

Trockiego wysłano "'na kura-

cję" do Krymu, a w Moskwie

obie frakcje stoczyły ze sobą

krwawą na ulicach walkę.

Nie jest to bynajmniej koniec

walki o władzę. Raczej jej po-

 

 

Yorku ogłosiło ciekawą książkę

pod tytułem „STUDIES IN POL-

ISH LIFE AND HISTORY", na-

pisaną przez A. E. Tennanta.
Jestto jedna z wielu książek an-

gielskich o Polsce, niejako dalszy

ciąg rozpraw pisanych przez Miss

Gardner, profesora Boswella, Lor

da Eversligh, J. H, Harleya, a

szczególnie profesora Phillipsa,

którego książka o Polsce w

na została przez Home University

Library.
Książka podobać się musi czy-

telnikom, którzy fie znając języ-

ka polskiego 3 nie mając sposób-

ności zapoznania się z dziejami

i kulturą polską bezpośrednio

chcą mieć pojęcieo tem, co się
w Polsce dzieje i szukają wytku-

[mac-zenith obetnych wypadków w
I dziejach polskich i w historji pol-
skiej kultury, .. .. ,

Pisząc o poezji polskiej doby
współczesnej, pan Tennant twier-
dzi, jak następuje:
„Rozumie się, że kompozytorzy

piszący pieśni o dobie bieżącej»
piszą, podobnig jak ith przodko-
wie, z lekkością, rzec można fry-
wolną. Nie dziwnego, zmartwych-
wstanie narodu, a nie niewola,
stanowią temat, a bohateremjest
Piłsudski a nie Kościuszko".
Nie możemy wymagać od auto-

ra angielskiego, ażeby wyczerpu-
jąco pisał o Pols e możemy
też dzieła krytykować, jakbyśmy
krytykowali dzieło, o Polsce przez

.Bo pi ją jed-

  

  

  

         

ANGIELSKIE KSIĄŻKI 0 POLAKACH

Wydawnictwo Brentano w New| nak tym, którzy nie studjują kwe

 

! zumieniu z TowarzystwemBibljo

stji polskiej, lecz pragną zasięg-
sce. Dla takich książka p. Ten-
nanta jest miły lekturą. «

Eleanor E. Ledbetter:
POLISH IMMIGRANT AND HIS

READING

Przed tygodniem otrzymaliśmy
broszurkę wydaną przez Eleanor
E. Ledbetter drukowang w poro-

tekarzy Amerykańskich, poleca»
jącą bibljotekarzom, jak uzupel-
nić dział polski w bibliotekach
publicznych w dzielnicach pol.
skich.
Sam pomysł jest pochwały go-

"lny. Rozumie się, że zarządca bi-
bljoteki amerykańskiej nie zdaje:
sobie dokładnie sprawy z tego, ja
kie książki polskie najlepiej na-
dają się dla polskiego imigranta,
który nie znając jeszcze języka
angielskiego, .do biblioteki się
zgłasza po książkę polskg. Cz¢-
sto bibljotekarz nie zna psycho-
logii Polakéw, ktorzy sig do bi-
Jljoteki zglaszajy, a że pożycza»
nie książek nie jest tylko machi-
nalnem wydawaniem i przyjmo-, |

ki opis właściwości charakteru

polskiego, tłumaczy w królkuśęl

zwyczaje i obyczaje polskie, hi-

storję Polski, jakoteż naszkicował

tryb życia wychodźtwa. Broszur-

ka zakończona jest spisem ksią:

żek doskonale dobranych. Klasy-
czna literatura polska, a także i

( Nteraturń współczesna

łowane są annym doborze.

Oile ksi ta spełni swoje

zadanie i służyć będzie bibljote

karzom jako źródło
ne, posiada wielką wartość, a
sługuje na uznanie przez Das,
dyż odnosimy się z wdzięczno-

ścią do tych, którzy o naszą kule

turę rodzimą dbają. (py).

Z POLSKI

WYPADKI

 

 

 

śmierć z nadmiaru wódki
 Mieszkaniec wsi. Jeztorki Niemiec

kie, gmina Falenty, Wawrzyniec Szpa:
kowski, jadąc na wosie z Warszawy.
zmal nagle w drodze Dochodzenie
wykazało, 26 Szpakowski wypił w
Warszawie -więkczą .{loft alkoholu,
wskutek czego zatruł się na śmierć.

Służąca w desperacji

Siedemnastoletnia Eugenja Gsjew-
ska (Palestyńska nr. 16), służąca, w
celu kamobójczym napiła się esencji
octowej. Lekarz pogotowia, po prze:
płukantu żołądka. przewiózł desperate
kę do szpitala P_rzemlenienln Pań-

sklego "

Pożar w Galerji Luxemburga

W Galerji Luxemburga przy ul. Se-

natorskiej nr. 20, w składzie mebli na

czwartem piętrze należącym do Ma

ksymiljana -Luzemburga :wyniki po-

żar. Zapality się dywany, przesypa:

ne naftaliną, oparte o silnie rozpalo

hy piec katlowy Pożar ugasiło pogo:

towie 2 oddziału straży

Pod kołami pociągu

Dziś o godzinie rano na stacji

Pustelnik kolejki Mareckiej do. be-

dacego już w biegu pociągu usiłował

wskoczyć .robotnik, .Joret

Stankiewicz -Poślizgnowszy ale Stan-

kiewiez upadł pod koła wagonu i

uległ powiktanemu złamaniu obu nóg

Nieszczęśliwego -tymże -poclagtom

przywieziono na stację do Warszawy.

skąd w stanie ciężkimpogotowie prze-

whorlo go do szpitala Przemienienia

Pańskiego.

Tramwaj: unieszcześliwił

pensjonarkę

Na ul. Złotej przed domem pm. 63

została uderzona przez przejeżdzający

tramwaj 11-etnla Trena Mechówna,

pensjonarka (Towarowa nr. 10). Le:

karz pogotowia stwierdzi rany tu.

czone głowy oraz wstrzyśnienie móz

gu 1 po udzieleniu pomocy, przewiówł

dziewczynę w stanie ciężkim do szpte

 

mężczyzna, który podając się za wła

ścietela zakładu pogrzeboweco Se

weryna Staniszewskiego przy ul. #:

snej pn. 13-15, prosił, by p. Dobrowol:

ska wręczyła chłopcu 200 zł. jako zae

liczenie za zajęcie się powrzebem.

Wdowa zgodziła się. Po pewnym cza:

sie zgłosił się u niej jaki chłopiec #

listem, pleanym na blankiecie apte.

kt Nasierowskiego 1 Czerwińskiego

przy ul. Plac Trzech Krzyży, po. 10.

Przerażona p. Dobrowolska. watplac

w autentyczność listu, zateletonowae

ta do p. Stantszewskiego i

ta się, że to nie on postał: chłopca.

Wobec tego p. Dobrowolska chłopca

zatrzymała | odprowadziła do 11. kom

misarjatu. Tam okazało się, że jest

to 11-letni Kazimierz Kolakowski (Ke.

Skorupki po. #), syn właścicielki

straganu w hali przy ul. Koszykowej.

Badany chłopiec oświadczył, że

do matki, zaczepił go jakiś mężczyzna

na rogu ul. Lwowskiej i Koszykowej

1 prosił o odniesienie listu, za któ

ry miał otrzymać po przytesieniu

200 zł. - 1 zł.

Jest to drugi jut z rzędu wypadek

zamierzonego
-

oszustwa.
_

Ponieważ

pomysł nie jest zbyt fortumny, przy:

puszczać należy, że Inicjator wkrótce

"zbankrutuje"

  

 

Pumięiajcic o Funduszu im.
Józeta I’Mdziezof ,

zadowolonych klientów ode)
dzie z prezentami świątecz
nemi dla krewnych i znajo
inych -od mojego _składu (8

BlZU'll‘ERJl

BRYLANTOW
Specjalne oferty tego sezonu

damskich -14-karatowych
zegarkach o 15 kamieniach, (
w białem albo żóltem złocie,
od $15 1 wyżej.
Mięskie zegarki o 15 kamie
niach od $35.
Nie czekajcie z zakupnem
aż do ostatnie!

FR. FICEK gX/ż 1.

mkw,

330 E. 72 St.
1 1 2 Ay

NEw york
Teleton,Rhinelanderstm

 

FUT-RA sice
zamówienie

SZYJĘ
oraz sprzedaję gotowe.

Przeróbki i reperacje tako»
wych. przyjmuje pracownie

 

tala dziecinnego prz ul. Kopernika. kuśnierska
A. ROŻEK

W lubelski gore } 327 E. 14 St., New York City

nowy pożar
 
 
  

Przysłowiowe pożary jesienne przy:
brały, jak donoszą plsma tamtejsze,
w bieżącym sezonie na terenie woje›
wództwa lubelskiego _zatrważające
rozmiary. Wszelka akcja, zmierzają
ca do zmniejszenia lczby pożarów,
Okazała się bezskuteczną, niema bo-
wiem dnia bez połaru. 1 tak dnia
S-go b. m. o godzinie Sej wieczór.
we wsi Wojciechów, gminy Hańsk,
powiatu Włodawskiego, w zabudowa»
niach gospodarskich Fryderyka Bati
wybucht poźar, który pochłonął dose-
czętnie dom mieszkalny, stodołę 1
oborę, W czasie pożaru zginęły row»
nież w płomieniach koń i świnie z
prosiętami. -Straty, poniesione od
rozpętanego żywiołu wynoszą 4,300 zł
Przyczyną pożaru było jak zwykle
nieostrożne obchodzenie się z ogniem
w czasie pogrzebu żony
nego.

Śmierć - okazja do oszustwa

Do mieszkania wdowy po zmarłym
dota 16:50 listopada lnż, &. p. Fran:
elszku Dobrowolskim przy ul. Wilczej
pn. 35 zatelefonował wczoraj jakiś

Meble SSE
zaDTNY POLSKI
SKŁAD MEBLI

, roLmcA PO CENACH
N A J NIŻ 8 Z Y CB

KRZESŁA
WY, CUBTRA

zVNY, 9

 

wyenawy «Lusi
zA aoTówKĘ LUB NA SPŁATY

135 AVENUE "A"
womleday th 1 Streśce
NEW YORK: Crry
Telston, Dry Dock 4148
   
 

XBądź Szoferem-Mechanikiem!
Naucz się reperowat aut
jesdsie w ullkróklllu 0:10:22».
elny kurs za naukę 25 dolarow.

Polska Szkoła Automobilowa
Tas Lexington Ave, New Yorku City

w pootitu dth Street

 
 

220 EAST 14th STREET
pliako 'Third Avenue

Dajemy najtańsze kura no wiamnym
czyc naprawy 1 jazdy n

ostatniej. konstrukcji.
fiwarantujeryotrzymanie pozwolenia
Klasy otwarte dziennie

KowrLETNY KURS 120

 
 

 

 

 
waniemksiążek, lecz funkcją wy-

soce kulturalną, jednym z naje

ważniejszych czynników wycho-

 

| aby

| wskazówki, jakie książki należy

   

  

    

    
Is,

wawczych, pożądaną jest rzeczą

bibliotekarz -otrzymywał

kupować, jaki pokarm duchowy

ma być podawany imigrantowi.

podaje

TIONAL AUTO SCHOOL
Mtn Street, bligko Third Ave.

Na
| m €.

POLSKA LECZNICA

Dr. Michał A. Iogolewicz

POLSKI LAKA!nz

86 Second Avenue, Now York City

Leczenie elektrycznością 1

djagnozą za pomocą

Promieni "X",
PRzYJpc:

19 do 1 przed południem i
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'eleton, Orchard 1581

J6ZLEF HALICKI, M, p,

Lekarz
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Dr. BRYAN
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Dr. LOUIS ZIN.

110 East 16 Street

(Mleday, Union Square 1 zi
"08" 108% !Zlece
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Telefon, Astoria 0208

R. SAVINE, M. D.
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MRS. VOSAHLO

1 158 West 24th Street
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- Anim go dostała, anim dostać pragnęła.
- To być nie może - rzekł mistrz. - Po-

mnij córko Lezdejki, że od szczerości wysnania

zależy twej kary zmniejszenie.

- Świadectwa nadto są jawne - dodał in-

stygator - żebyś mogła zaprzeczać, jakoś się

naradzała z guślarską Katrą o dostanie hasła.

Słyszał waszą rozmowę dozorca straży,

- Trzebaby do sprawdzenia zarzutu stawić

tu Katrę - rzekł jeden z sędziów.

- Znikła ze swego mieszkania - odpo-

wiedział instygator - daremne były wszystkie

śledzenia.

- To samo dowodzi - rzekł mistrz - te

się winną uznała. Już ci powiedziałem, że od

szczerości wyznania zależy twej kary zmniejsze-

nie; teraz ci oświadczam, że mamy tortury i ka-

tusze, które są dostateczne by prawdę z ust wy-

dobyć. Oszczędź sobie mąk, a nam przykrości.

Żeś się z guślarką porozumiewała o dostanie

hasła, to już nie podpada żadnej wątpliwości; o

to tylko idzie, abyś wyznała, w jakim to czy-

niłaś zamiarze. Masz więc odpowiedzieć, czyś dlą-

tego hasła wiadomość chciała, żebyś uszła z wię-
zienia, czyli dla udzielenia go komuInnemu.

- Czyńcie ze mną co chcecie - odpowie-
działa nieszczęśliwa. - Nic dotąd nad prawdę nie
rzekłam, i do ostatniego tchnienia prawdę za-
chowam, Przyszła do mnie raz ta kobieta, pro-
sząc, żebym jej pomogła dostania hasła; odpo-
wiedziałam, że gdybym nawet miała hasła wia-
domość, niędybym jej nie udzieliła, bo znam do-
brze świętość tej skrytości. Pytałam jej potem,
na co się to jej przyda, Odpowiedziała, że cudzo-
ziemiec jakiś, chcąc się dostać na zamek, prosił
ją o tę uczynność. Otóż jest nnstko co wam

mogę powiedzieć.

- Pięknych się dowiaduję/rzeczy! - za-

wołał mistrz - Ani wątpić, że/to jest szpieg I-

tewski. Czy odmieniono hasło dnia tego? - za-

pytał rycerzy,

- Niezwłocznie odmienione zostało - od-

powiedziano.

- Co za zbrodnia! co za zuchwałość! -

powtarzał mistrz oburzony. - Któżby pomyślał,

żeby jedna dziewczyna, jedna niewolnica, mogła

na największe niebezpieczeństwo podać stolicę!

Ale znam śmiałość niewiast litewskich. To rzecz

jasna, ona umyślnie na to dała się pojmać | do

Malborga wprowadzić, żeby tę twierdzę wydała.

- Mów, niegodziwa, kto był ten cudzoziemiec?

- Nie znam go! - rzekła zalękniona Po-

jata.

- Niech wszędzie Katry szukają - zawołał

mistrz - ona nam resztę objaśni. Niechaj do-

wódzcy pułków roześlą czaty ku granicom Li-

twy, i wprost mnie niezwłocznie doniesienta czy-

mig; a teraz kończmy dzieło.

Kazał zatem pisarzowi zbierać kreski człon-

ków sądu za uznaniem winną lub niewinną ob-

winionej; wtem powstał z miejsca swego przeor

i prosił pokornie o dozwolenie mówienia; przez

wzgląd na wiek jego i znaczenie w zakonie nie

przeciwił się mistrz temu żądaniu, Starzec w te

słowa głos zabrał:

- Sędziowie! nim dacie wasz wyrok w tej

sprawie, posłuchajcie głosu, którym już raz ostat-

ni'za nieszczęśliwą do was przemawiam, Pomnij-

cie bracia! że na serca nasze patrzy w tej chwili

Bóg sprawiedliwości. Jakiż jest występek jej do-

wiedziony? czyjąż on krzywdę zrządza i kto cier-

pl przez niego? Jedna nikczemna guślarka, u-

myślnie może do niej posłana, jeden podsłuch

wątpliwy, oto jej winy. Sędziowie! Patrzele na

mój włos siwy, na lata śród was w bojaźni Bo-

ga spędzone; tego Boga wzywam na świadka nie-

winności Pojaty.

On się wam w jej łzach objawia i mówi do

was: baczcie, co czynicie, ja was będę sądził!

Pomnijcie nakoniec, że ta nieszczęśliwa ma ojca,

którego jest jedynem dzieckiem; pomnijcie, że

enoty tego starca czci Litwa cała i nie zaniedba

o córkę jego orężem się upomnieć, a dwa. złączo-

ne narody mścielelami zostać jej mogą. Przebóg!

czyliż możecie tak mało dbać o los braci waszych,

jeńców wojennych w Polsce i Litwie uwięzio-

nych? Nie wiecież, że te narody świeżą rozją-

trzone wojną, bardziej niż kiedy zemstą przeciw

nam pałają? Kto wie, może jednej tylko łzy nie-

winności braknie, żeby szala przeznaczenia na-

szego przechyloną została, a wtenczas lata wof-

ny krew miljona rodaków może się jeszcze za nią

ziścić nie zdołają! Bracia! często jedna nlespra-

wiedliwość staje sie przyczyną klęski narodu!

Strzeżcie się mniej baczną srogością ściągnąć ją

na głowy wasze. A jeśli wam konięcznie trzeba

ofiary, patrzcie na skromne tej dziewicy oblicze,

spojrzyjeie na Sundstelna, i sądźcie, z której

strony może być występek. Widziałem na zamku

Jagielty, jak'clągle Pojata unikała jego oświad-

i w mieszkaniu Habdanka

›bylem świadkiem obłudnych jego postępków,

Aktorvmi ona, choć niewolnjca, ciągle gardziła.

Jak] lite innych dowodów żądacie? jaki zysk przy
wam zdoła ucisk nienaęśliwsi, gdybyście

nii? P :
 

 

Nie mógł dalej mówić cnotliwy ›starzec, tak

wielki gwar powstał musiał milczeć; tymcza-

sem zbieranie kresek szło swoim porządkiem;

pisarz sądowy czytał Imię każdego i głos jego
odbierał; po obliczeniu kresek liczba ich nieró-
whle większą okazała się za uznaniem oskarżo-
nej winną; gdy więc za taką i została:
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- Jest winną! - zawołał głośno Instyga-

tor.

- Niech się więc prawy zadosyć stanie -
rzekł mistrz, powolnie podnosząc miecz, trochę
ze stołu. -

Na ten znak okropny głuchy szmer powstał
w zgromadzeniu; ciekawi zadość już mając, opu-
szczali izbę, sędziowie brali się do ksiąg praw-
nych; ingtygator zaś czyniąc swój obowiąze«, od-
prowadzić kazał Pojatę do warownego więzienia.
Potok łez ciężkich oblał jej lice; włożono jej na
ręce okowy I wprowadzono do podziemnego lo-
chu; już więcej ani się tłumaczyła, ani błagała
litości, zdało się nawet, że się zgadzała ze swym
losem.
 

ROZDZIAŁ XX.

Żebrak,

Ptactwo wolno przelatuje
I wyżywia aig z tof nlwy;

Tu robak cześć swą znajduje,
Wziął wiele chciał zwierz pierzchliwy;

Ja równym ezłekiem strwotony,
Próżno pokazmu wyzieram,

Na bujne patrzę zagony,
A zgłodu przy nich umieram!

Karpiński.

Kiedy nieszczęśliwa córka Lezdejki poświę-
coną została dla ocalenia Sundstelna, on tym-
czasem wszystko czynił, żeby mógł jak najlepiej
utrzymać w oczach świata niewinnego postać;a
choclat wolny z wdzięcznością zdał się przyjmy-
wać nawiedziny przyjaciół, którzy mu życzenia
składali, dusza jego odrzucając udaną radość,
srogą się męczarnią dręczyła. Wiedział dobrze,
że stryj jego powrotem mistrzowi kosztów wy-
prawy zaledwie zdołał zasłonić go przed najsu-
rowszym wyrokiem; wiedział, że potępienie Po-
jaty sławę jego naprawi; pragnął więc jej po-
święcenia; lecz kiedy wspomniał, że może ją
stracić nazawsze, mimowolny żal duszę jego u-
dręczył; nie ubolewał on wcale nad jej losem ani
z powodu niezasłużonych jej cierpień, ani ze
względu smutnego położenia jej ojca; lecz żało-
wał ją w tej nadziel jedynie, Iż możeby jeszcze w
szczęśliwej rzeczy kolel serce jej pozyskał. Dzikie
1 podłe marzenia! Przecież takie tylko myśli zaj-
mowały duszę jego nikczemną, i w tym szcze-
gólnie zamiarze pragnął ją ratować, lubo nie wie-
dział, jaki rodzaj kary ją czeka,

Ale mistrz, chociaż co do kosztów wyprawy
zaspokojony, szczerze życzył oszczędzić zako-
nowi niesławy; nie dopuszczał jednak, aby mło-
dy zakonnik tyle zawiniwszy, nieukarany z są-
du wychodził Doniesienia władz wojskowych o
zupełnem kraju bezpieczeństwie wprawdzie pierw
sze gniewu jego uśmierzyły zapędy; nie znajdo-
wał w sobie jednak żadnych pobudek litości dla
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kowie, gdy mamy wiele bardzo wa
dnych spraw do zaiatwienta, jako to
poprawki do konstytucji, wybór za
rządu 1 tak date}.

J. OLENDER, Sekr.

BAL SYLWESTROWY

Towarzystwa Złącz. Polaków
w New Yorku.

 

229 Avenue A; New York

KWIATY
na wszelkie okazje

WESELA - BALE - IMIENINY
oraz wieńce pogrzebowe dostarcza

zawsze świeże 1 gustownie
wykonane.

POLSKI SKLEP

JAN FALOWSKI

KRAW GY
 

S. Gawkowski

Krawiec Męski

Staranny Krój i Wynn-nu.

Gawarantowane Zadowolenie.

324 East 15th St.

pomiędzy First 1 Second: Avene'e

(Naprzeciw Stupvesant High. Schoch

 

 

Jedyny w New

Yorku Polski

Sklep Ubrań i Palt
Comet

wuznauwu
Pra
rójna

71m u j e
1
szelkie -prace

krawiec»

Pierwszorzędne
Wykonanie.

MANHATTAN

BRAND

| TAILORS

€0. >

f 125 E. 7th St.
NEW YORK

 

SKŁADY MUZYCZNE
 

NA GWIAZDKE

Kupele swómu synkowi lub córce
nowe, dobro skrzypce u polskiego
fabrykanta. 35.00 1 wyżej.

UNION VIOLIN SHOP
F. Gibadwłaśc.

127 East Tth St.
New York, N. Y.

Pianole - Rolki - Nuty

Przybory Muzyczne.
 

mam zaszczyt powie
domić Szan. Polonję o tom, 1ż wyżej
wymienione towarzystwo urządza tra
dycyjny Bal Sylwestrowy, dnia 31go
grudnia r.b. w Polskim Domu Naro
dowym pod nr. 1823 St. Marks PL
Komitet przygotowuje wiele pigk-
nych niespodzianek, ażeby w pięknie
udekorowanej salt, goście mile 1 we-
soło zakończyli stary rok a z wielką
radością 1 śmiechem rozpoczęli Rok
Nowy»

Polonia tutejsza rok rocznie po-
pierał bale Sylwostrowe dawniej.
szych polskich Towarzystw wojsko-
wych, a obecnie Tow. Złączonych Po
lakow
Komitet nie tract nadglel, lecz jest

pownym, że na Balu Sylwestrowym
Tow. Zł. Polaków górna sala będzie
wypełniona po brzegi gośćmi.

Z szacunkiem

 

   

Komitet.

ZAWIADOMIENIE

„Niniejszem podajemy do wia-
domości ogółu, że Towarzystwo
Bratniej Pomocy Polonia przenio
sło się z Domu Narodowego, 19-23
St. Marks Place do Domu Zwigz-
kowego, 180 Druga Avenue, New
York City.

8. Podsiadło, sekr.

„WŁADYSŁAW REVMONT,
PIEWCA NIEDOLI

CHŁOPSKIEJ"

 

Pod powyższym tytułem wy-
głosi odczyt Dr.Jakób Szacki w

poniedziałek, dnia 2go grudnia,
br., o godz. 8ej wiecz., w Polskim

Domu Narodowym, 19-23 St.

Marks Place.
W. Reymont jest jednym z tych

nielicznych Polaków, którzy za

swe zasługi dla ludzkości otrzy-
maki nagrodę Nobla. Reymont o-

trzymał ją za swą twórczość l-

kratką, w szczególności za po-

wieść p. t. „Chłopi".
Odczyt powyższy odbędzie się

Komitetu Okręgi

Związku Socjalistów Polskich
 

WEZWANIE

Do członków Związku Socjali-
stow Polskich Okregu New York,
New Jersey.
Nadzwyczaj -ważne międzyod=

działowe zebranie -wszystkich
członków okręgu. odbędzie się w
niedzielę, dnia 28go grudnia, o
godz. 10ej rano w Domu Narodo-
wym, 19 St. Marks Place, New
York.
Na zebraniu tem nie powinno

braknąć ani Jednego socjalisty,

nalezącego do naszej organizacji,
nader ważne sprawy  córki pogańskiego kapłana; owszem pr

0 jej zdradliwych zamiarach wprowadzenia szple
gów do twierdzy, nie tylko chciał ją przykładnie
ukarać, lecz w tem ukaraniu pragnął razem dać
poznać zakonnemu zgromadzeniu, że w rzeczy
samej Sundsteln był wolnym wszelkiej dla wdzię-
ków poganki słabości; w tym więc celu kazał tak
wyrok ułożyć, aby Sundsteln był sprawcądopeł-
nienia jego. Okropna 1 sroższa nad śmierć samą
powinność dla szlachetnej duszy! ale Sundsteln
wcześnie o niej uwiadomiony, widział w niej tyl-
ko sposobność ocalenia marnych wdzięków, któ-
re jeszcze w nieszczęśliwej ubóstwiał, lub w jej

zgubie zrę szka-

NA ŚWIĘTA

I - Polonia"

" Nowojorska

kupuje

Fonografy

Pianole

Rolki

~ itp.

MARUSZEWSKIEGO
335 E. 14 St., New York, N. Y.

 

 radnej swej zemsty,
Choclaż nie tylko w mieście, lecz i w mu-

rach zakonnych, dli niedania zgorszenia, pilnie
ukrywano wszystkie tej sprawy szczegóły, MII-
kier jednak znalazł sposobność dowiedzenia się
0 nieszczęśliwym losie swej przyjaciółki; mało
on był w stanie jej pomódz, nie mógł jednak prze-
nieść na sopie, żeby się nie starał z nią widzieć.
W tym celu kilka razy próbował ująć straż wię-
zienia, ale usigowmin jego zawsze daremne były:

gdy wiec stracił nadzieję przeniknienia do tarasu,

życzył przynajmniej choć przez otwór jego kilka

słów z nieszczęśliwą pomówić; i w tym celu

w odwrotnej stronie więzień J na wa-

 

 

P. STASIUK -

Wrrobit robie wielkie Imię
Side w zakresie ”Mnie!-l Shad
trzyma się r

"Świeże Mięso-Niskie Ceny"
Wyroby Jego poznać można po smaku.

118 First Ave., New York
rdg Seventh Street
 
 

ty przechadzał się raz pod wieczór usiłując odkryć
- który z licznych otworów podwala odpowia-
da mieszkaniu Pojaty. Miejsce to, zwaliskamista
rych murów. zasute, bezludne 1 dzikie, bardziej
powiększało jego zasmucenie. Liczył pilnie małe
przy ziemi za kratą otwory 1 znalał ten, który
do lochu nieszczęśliwej zdał się należeć; lecz jak
na przekór ujrzał przy nim klęczącego na gru-
zach młodego żebraka, kalekę, który smutnym
1 przeciągłym głosemten psalm z synów Kore
śpiewiat:
  

  
    

  
Telefon, Dry Pock 6357

N. & S.

Niedziela i Szczotka
Polska Spółka Masarska
polec Szum, Poloni

awe woroby nant
jak

,Nana W-
, wie

wybór WM|"
AT Amu:
waw

 r‘tda} migra ~n

 

 

Telefon, Dry Dock 2030 [

mamy na porządku dziennym.
Sekretarz.

Szopka Krakowska

Sutuka, która przypomina nam ata
ro czasy podczas świąt Bożego Naro-
dzonta.
Składa się z 17 osób wyćwiczonych

tak, że będzie to niespodzianka dla
Polonii na East Side.

Jeśliby jeszcze kto życzył sobie
mieć przedstawienio w domu lub na
balach, które się w tych czasach u-
rządzają, to prosimy przysłać nam
zamówienie na adres:

Szopka Krakowska
509 E. 5 St., Polish Dem. cm.

 

Joreta miund-klasa w Wik

nie 1 we-Lorowie.

Prosimy o poparcie.

Uczestnicy Szopki Krakowskiej.

Tow. „Wolna Polska"

Szanowni -koledzy, zawiadamiam
Was, it roczne posiedzenie Tow. Wol
na Polsku odbędzie się w przyszły
piątek, dnia 19 grudnia b.r. w Domu
Narodowym przy 8 ulicy, z powodu
bardzo ważnych spraw. Jak również
wybór nowego za.rydu na przysz
rok, każdy członek jest stanowczo 20
E
dzenie.

 

Z poważaniem
8. Jandsz sekretarz.

~ YONKERS

W niedzielę dnia 21 grodnie, o
godzinie 2 po południu odbędzie się
Wielki Wiec połyczony z obchodem
ku sierczeniu A.p.- Gabrfels: Narite:
wieża, pierwszego fresydenta Polski,
który zgtnął # ręki. kdrajey. . %

 

 

 

 

  Przyjdźcie więc!wasyscy. UI wise.

- Staszek, gdzie będziesz na 871
westra
- Pewnie, to w domu - odpo-

wada Staszek.
- Piecuchu, grzybie! Czy el nie

wstyd? - krzyknął pierwszy.
- A gdzie mam 166, upić się może?
- Co to, to nie ale zabawić się

po polsku, potańczyć 1 Nowemu Ro-
kowi wesoło zakolendować, jak na po
rządnogo człowiek preystot.
-- A gdzie?
- Jeszcze się pytasz? - Czy nie

wiesz, gdzie ludzie najlepiej się ba-
wig? A u polskich socjalistów!
- Nigdy tam nie byłem.
- O ty reakcjonisto! Wszak kat.

dy postępowy człowiek tam będzie,
bo to u swotch.
Podał mu karteczkę.
Staszek czytał, żo o godzinie Tmej

wieczorem ostatniego grudnia, będzie
Wieczorek Sylwestrowy „Wolnego
Ducha" w Domu Ludowym przy 291
Brunnell ulicy z wszelkiem! urosma
Icentamt, potem poktwał głową 1 za
pytal:
- A czy el socjaliści mię nie zje»

  

-- Ugoszczą cię grzecznie 1 zado-
wolnię.

Staszek pomyślał coś 1 rzekt: na-
raz
- Daf mi biletów. żona 1 je -

to dwa, wezmę szwagra.. Daf mi
sześć. Trzeba ich poprzeć, bo dużo o
nich słyszałem, to to dobre chłopy,

 

OBCHODY

Ku uczczeniu pamięci pierwszego
Prezydenta Rzeczypospolitej Pol.
sklej, 6. p. Gabrjela Narutowicza,
zamordowanego 16-g0o grudnia,

1922 r. w Warszawie,
 

W piątek, 19 grudnia, w Domu
Polskim, 211 Fairmount Ave.,
o godz. Bej wiecz., Philadelphia,
Pa. - Przemawiać będzie prof.
T. Siemiradzki.  
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Stow. Domu Polskiego jeszcze raz
złożyło dowód swej otiarności, wyka
zujęc tym samem zrozumienie, Iż ze.
spół nasz już potrafi) zaskarbić so-
bie uznanie za swą wielką pracę na
polu kultury sztuki polskiej.

Następnie składamy podziękę kole
żeńskłomu chórów! męskiemu „Lub
nia" z Camden za występ 1 dopeb
niente programu. Śpiewacze: Cześół
1 gromkie: Niech żyją koledzy z Cam
dont przyjmijele od. montuszkowców

I wreszcie na ostatku, pozwolimy
sobie podziękować naszej kochanej
Polonii tej, która się mient być tate:
ligentng, te}, co twierdzi, że kocha 1
zna śpiew, jakoteż tej, która przy lee
dn sposobności udaje się do chéru
Montuszki po spiew za nieprzybycie
żal istotnie czujemy, ( praca nasza
na polu pleśni i most w podtrzymy:
wantu najcenniejszego daru bołego,
Jakim jest pień, tak mikroskoptjny
oddźwięk znajduje pomiędzy rodaka
mi. Starania nasze przechodzące nie
jednokrotnie ally 1 zasoby tak mo
Taino jak 1 materjalne, uwieńczone
bywają ślościę nie sięgającą 200 go
dc, 1 to w dodatku na fublieuszo›
wym koncercie. Program z najpięk
niejszych dziel muzycznych jednego
z twórców naszej polskiej muzyki
Monfuszki, dany dla niepełnej sall
Domu Polskiego dla Polonii, która 11.
cry 10 tysięcy osób, 10 lat wiernej
pracy i nie potrafiło nawet dostać u.
znanio u 400.nef liczby, która to wła
śnio lczba zapełnia salę Domu Pol.
Nasuwa się mimowoli pytanie, czy
Jest potrzeba krzewienia 1 pielęgno-
wania pleśni, jeżeli nie ma kto jej
ocenić. Pomlmo wszystko wierna
gromadka Montuszki, nie zaprzesta
nie podtrzymywać togo świętego znie
cza, jakim jest pieść, ta „arka przy
mierza między Aawnem! 1 naszemi
laty", 3. Dąbrowski, sekr.

Barwa Morza Czerwonego po-
chodzi od niezliczonych miljo-
nów mikroskopijnych zwierzą-
tek i roślinek, żyjących w cie.
płych jego wodach i nadających
morzu czerwonawe zabarwienie.
 

Brooklyn

Staraniem Z. S. P. oddział „N
przód" w piątek, o godz. 8-ej wie-
czorem, w Domu Narodowym, 261
Driggs Ave., odbędzie się odczyt
naukowy, który wygłosi Dr. Sea-
cki. Odczyty Dr. Szackiego są
znane z głębokiej erudycji i ory-
ginalnych pomysłów. O liczny u.
dział rodaków uprasza »

KOMITET,

CHOINKA

Szkoła _Marji _Konopnickiej
wspólnie z Gn. No. 618 Sokołów
Polskich, urządza choinkę dla
dzieci polskich w Greenpolnt, w
Domu Narodowym, dnia 28 gru-
dnia, Będą odegrane dwie sztuki:
1) Noc wigilijna i 2) Choinka.
Dla starszych wstęp 36 centów.

Dzieci bezpłatnie. Przygotowane
są podarki dla nich.
- Początek o godzinie Sef pop.

Serdecznie zaprasza
Szkoła M. Konopnickiej i G. 618

Sokołów Polskich.

W niedzielę dnia 21 grudnia b.r.
w kościele (w. Krzyła, 161 - 15 ul.
w South Brooklynie, o godzinie 10:30
przed południem odbędzie alg: apo-
wiedź powszechna | komunja święta.

Tegoż dnia po ukończonem  zabo
żeństwi nadzwyczajne .posiedzenie
P. Narodowej Spójat.

Ks. W. Trzepierczyński.
 

Echo z uroczystości Mic-
| -kiewiczowskiej
 

W ubiegłą niedzielę w hall. para
Haine} kościoła św. Krzyża odbyła
się mila, o dobrze obmyślanym pro-
gramie uroczystość Mickiewiczowska.
Niewymuszony, przyjazny _nastrój

wśród publiczności świadczył, żo są
to ludzie, którzy często zbierają się
dla rozrywek kulturalnych, Zebrae
nych witał ks. Wt. Trzepierczyński,
długoletni 1 zasłużony pracownik na
niwie narodowo - oświatowej w tej
dzielnicy Brook s
W programie były trzy odczyty. -

Chociaż brzmi to nieco zatrważająco,
jednak publiczność była. zadowoloną,
ponieważ prefegenel streszczał! swo
przemówienia, w przerwy wypełniły
muzyka i deklamacje. Ks. Trzepier.
czyński w krótkich słowach skrodlit
życiorys wieszcza ! na _zakończenie
odczytał kilka utwowrów. P. Marie
Ostrowska, współpracowniczka Nowe
go Awiata, dala szkle powstania po-
stępowych 1 wolnościowych organt

          

  
  

Huguenot (132
DR. N. SCHEIDLINGER

    
   

Dentysta chirurg
403 Third Avenue

cary.
 

 

 

 

saey} mlodslety w Europle, a
gólnie w Polsce. Wileńscy Pllarect
zogniskowali w swem gronie najpo
tędniejszo prądy odrodzenia moralne
go, nurtujące ówczesną Europę 1 pod
nieśli je na niewidziane dotąd wy.
tyuy. Do dziś dnia testy filnreckie
odradzają się w każdem nowem pole
skim pokolentu.

Ks. Jan Tomaszklewiez obrał za
fomat wierzenia religijne Miektewi.
cza ! przedstawił ewolucję tych wie
rzeń at do „Ksiąg Pielgrzymstwa" 4
wykładów paryskich,
Salmy śmiechu rozlegały się na

sal!, gdy pan Stkora z doskonałą mie
miką deflamowat „Pani Twardow.
akg" 1 Inne utwory ze swego
tuaru, Mało Madnicka z takim wiel
klem przejęciom wypowiedziała „Po-
wrót Taty", że napewno wszystkie
obecne dzieci bardzo się beły sbój
cow. Pant |Janukajtisowa .Aplowala
humorystyczne plosenki, a panna
Chojnacka wykonała na fortepianie
kilka utworów. Należy podkreślió do
br. grę miejscowego trio: Marian
Nosteński skrzypce, _A. Matkienia,

a

drugdo skrzypce, A. Bogdanas forte .
plan, dzielo! młodzieńcy rokują jak

| najlepsze nadzieje, jeżeli nadal zech»
cą uprawiać swoją sztukę, Wszyscy
dziękowali _ks.  Trzepierczyńskiemu
za jego starania, opuścili salę pod
wrażeniem przyjemnie i pożytecznie
spędzonego wieczora 1 słychać było
głosy talu, żo nieprędko mieć będą
tego rodzaju zebranie,

3. z.,
---.

POLSCY LEKARZE -4
sz......
Telefon, Greenpoint 5716

Dr. LOUIS 8. GRYCZ
102 Kent Ave, Brooklyn, N. V,
amInn)-Mun Ave, 1 Franklin St.

1 d pol. 1 ot € wi
w main-lg od 12 do ,az-„1.323;

Dr. Gryex: dopiero wrócik
i rowny "MB Te

 

 
 

Telefon, Hugenot 0005 j

S. M. Lewandowski, M, D,

copmiy urzepows:

wmoduli:munod Ido s":::

707 Fourth Avenue, Brooklyn, N, v,

___ --t

Dr, Franciszek W. Wiński

Dwa Biura w Brooklynie

563 Leonard St.

-

116 North 9th St.

Neko Nassau Av.
-

Mick
ori,

|
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Telefon, Stegg 1139 -, <
HENRYK SOKAL, M. p.
383 South Third Street

Blisko Unton Avenue
„BROOKLYN, w. v.
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DZIAŁ KOBIECY
Redaguje: MARJA OSTROWSKA

  

Z życia Kobiet

Większość ludzi myśli, że je-
dymną przeszkodą do wielkiego,
niezmąconego _szczęścia jest
brak nieograniczonych środków
pieniężnych. Gonia za złudą, po
Święcają los najbliższych osób,
własne zdrowie, upodobania i
zdolności, Czy, nie jest to jed-
nak błędem i czy, nie należało-
by szukać pnxczvm nieszczęść
i niezadowolenia w n_xbujałym

egoizmie, wiecznie nienasyco-

nym, wiecznie szukającym żeru

dla siebie.

Nustracją do słówtych niech

a cypadek :-

w poniednalek otruła się 20-1e-

tnia, piękna i kochana Dorota

Stothard, żona popularnego i za

możnego kompozytora Herberta

Stotharda. Osierociła 4-letnią có

reczkę, pogrążyła w rozpaczy

matkę, zostawiła kochające ro-

dzeństwo. Gdyby ta kobieta rze-

czywiście kochała swoją rodzinę

więcej niż siebie, znalazłaby do

syć siły woli, by przezwycięż

chwilę rozczarowania lub drob-

nych niepowodzeń. źle jest, gdy

człowiek uczyni bóstwem swoje

„ja", jest ono bodaj najokrot-

  

    

niejszem ze wszystkich _bóstw

pogańskich.

Poezje

NIEBO.
 

Płyną obłoki, lekkie sny

Gdzieś w zatracenie, gdzieś w

odnowę...

Niewyczerpane w nich są łzy,

Płacze nużące i miarowe.

Oto zajęły nieba krąg

1 wysypały skąd złowieszcze

Zwoje płomiennych grzmiących

wstąg,

Szklanych paciorków całe desz-

cze.

  

Za klębem znika czarny kłąb,

już wyczerpały się i giną -

I znowu lśni sklepnema głąb
Swoją pogodą ciemno-sing.

Wiele jesieni, wiele zim
Mrok ciebie będzie krył w opo-

ng,
Lecz wszystko zwieje się jak

dym
I byłbym znów

żone.

 

niezwycię-

Niech cię obłoki kryją, mgły
1 chmury: groźne-piorunowe, -
Tyś ponad niemi, zawsze ty,
Niebo niezmiennie szafirowe.

Savitri.

  
ZE SZKLEM
 

Przyprawia się go z równych

części kredy i bieli ołowianej i

z olejem Inianym
zagniata się na gęstą mi lot-

na wypróbować trwałość tegoki

1, jeśli się go rozgrzeje; gdy kit

prędko wyschnie i nie odstanie

od szkła, to jest dobry; w prze-

ciwnym razie należy dodać tro-

chę bieli ołowianej.

Kit do umocowania nożyi widel.

cóww trzonkach

 

1 funt kalafonji i 8 uncji siar-
ki topi sig razem i miesza z 0-

pilkami zelaznemi lub z piaskiem.
Inny sposób: 1 część kalafonji

części maki ceglane] topi
się razem, albo tylko się pros
kuje i wsypuje do wnętrza trzon-
ka, a żelazny koniec widelca lub
Admin noża, dobrze ogrzany, “w-
ka sig wtę masę.

Myśli

"Kobieta z intuicją i z klasycze
nym przytemposagiem jest SZCZĘ-
ście.

 

TadeuszKonczyński.

Humor
WYNALAZCA

 

Czem jest brat pani?
Wynalazcą.

- A cóż on wvnalań'
- Pokój przy rodzinie za nie-

zbył wygórowaną cenę.

 

 
OSZUKARSTWO

 

- Pan ma szkłane oko
-. Tak,. ale: to. oszukaństwo,

gdyż ja nie niem nie widzę

 

pokostowym |
v

 

NA WILJĘ

Karp na szaro, - Ocz
nego i nasolonego karpia ugoto-
wać wcałości lub pokrajanego w
dzwonkaw smaku z ja.zyn i ko-

już na wpół ugoto-
a'na smaku zro-
sos z rodzynka-
włożyć w niego

  

w. wyj
bić polski szary
mi i migdatami,
karpia i dalej dusić aż będzie zu-
pełnie miękki. Osobno podać ma
karon włoski polany zrumienio-
nem masłem

Kisiel na Ś

 

. - 1 kwartę
słodkiej przygotować
z laseczką wanilji i pół funtem
cukru, Rozbić dwie kopiate łyłe
ki mąki kartoflanej w pół szklan=
ce mleka, zagotować ze śmietan=

uc, bysię nie przypa-

 

  
   

"Podać
polańy sokiem owocowym. Za-
miast śmietanki można przygo-
towaćsyrop z świeżych lub sma-
zonych Do żórawinowe-
go kisiela podać śmietankę lub
mleko makowe.

cukrem do wystidzenia.
  

  

 

 

Eugenia Zmijewska.

CAR I UNITKA

i Powieść

 

   

(Ciąg: dalszy).

- Może Wasza Cesarska Moś
| zechce obejrzeć także lazaret, do-
skonale urządzony?
- 1 owszem, i owszem - pod-

chwycił skwapliwie. Prowa-
dziła go, patrząc z pod oka i wi.
dząc, że daje się chętnie prowa-
dzić do tej panny, która, mimo

 

|swej bladości, wyglądała dziś
prześlicznie. ..1 w samą porę
zemdlała. Tylko co to był za pa-
pier, schowany na gorsie? Takie
myśli nawiedzały przełożoną.
- Może Wasza Cesarska Mość

pozwoli się zaprowadzić naprzód
do chum - spytała,

- Naturalnie - odpowiedział
skwaplmu: - chciałem właśnie
panią o to prosić. Ito jest n
wet mój obowiązek. Niech pani
tylko ją uprzedzi, bo moje nagłe
wejście mogłoby zaszkodzić i
przez tę krótką chwilę chętnie
sam zostanę, bo mam do przeje
rzenia ważne papiery.

y Najjaśniejszy
do bibljoteki.

Otworzyła drzwi, wprowadza»
jąc Aleksandra do małej salki z
bibljotecznemi szafami, Zaled-

i zamknęły się za nią,
dobył, papier, który był wypadł
Dosi z zanadrza. Odrazu uspo-
koit się i przekonał, że to nie jest
list miłosny od żadnego kawale-
ra, tylko - do niego, prośba Do-
roty, córki Cyprjana Ostaszew-
skiego.

Prósb wogóle nie lubił, ale moż
na było nawet prośbę przyjąć od
tak ładnej unitki. A tymczasem
przełożona wpadła do pokoju cho

rej, żeby zapowiedzieć dostojne
1 odwiedziny. Nad ocuconą już Do-

pochylały się trzy postacie:
jeromonach, doktór Jakowlew i
pani Obzkowska, która zdejmó
wała jej suknie.

- Niech ona zostanie ubrana-
zawołała przełożona - za chwilę
tutaj przyjdzie „Gosudar".

   

an

  

 

  

gło, że papier wsunięty za gors
zginął..
- klo go mógł wznąć chyba

wypadł po drodze. Ale kto go
podnióst?
Panienka zbladła jeszcze bat-

dziej.
Car czytał właśnie prośbę, gdy

wbiegła przełozona
- Przepraszam, tysiącznie prze

praszam Waszą Cesarską Mość-
mówiła, - ale sama Wasza Ce-
sarska Mość, dała mi pozwolenie

| Najwyższe, żeby tę chorą prey»
| gotowa
* - Dobrze-- o(lpnmedzmł Ale-
| ksanderi, wskazując papier, do-

dał - to jest właśnie prośba tej

panny, muszę jej odpowiedzieć na

cztery oczy, dlatego niech wszy

sey 2 pokmu wyjdą, nawet Pani.

Muszę z nią pozostać sam na

sam, żeby tę sprawę omówić.

Przełożona spełniła polecenie

skwapli winszując sobie w

duszy, że. już porozumienie stało

się komiecznem.

Po chwili zapraszała już Cara

do pokoju, w którym ,stała Jedna

tylko, Dosia. Wszedł, trzymając

jej prośbę w ręku. Nie widziała

tego, była bowiem zmieszana. -

Chciała przyklęknąć, lecz on pod-

i zatrzymał ją, biorąc wpół.

Poraz pierwszy uczuła w lem

miejscu rękę. mężczyzny, nie Jan-

darma i flmpfln sie jeszczę bar-

dziej.
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| KATOLICY ALZACI LOTARYNGJIDOMAGAJA

Dosia, teraz dopiero, spostrze.

 

SIE AUTONOMJI ~

 

Z poxwodu wprowadzeniu roz działu kościoła od państwa -

I zniesienia zakonównymlko-kalohcklch

Kuehnla PARYŻ, 16 grudnia.-„Auto-
nomja dla Alzacji i Lotaryngj
oto hasło jakie rzucili w $
rzymsko-katolicy w Alzacji, po-
pierani przez papieża, by Fran-
cja nie mogła zjednoczyć z resztą
kraju odebranych Niemcom pro-
wincji.
Sri msu

rzymskich katolików .pochodze-
nia niemieckiego wspomaganych
przez papieża i rząd Niemiec, z0-
stało rzucone jako zemista za U
silowane przez premiera Herrio-
ta przeprowadzenie w Alzacji ›
Lotaryngji rozdziału kościoła od
państwa, zniesienia zakonów i
szkół rzymsko-katolickich.
Rząd Herriota postępuje jed-

nak nieustępliwie na drodze zu-
pełnego zjednoczenia Alzacji i Lo
taryngji z resztą Francji. Wszy

  

"cyxpeqalm uncdnm, będący

dotychczas łącznikiem pomiędzy
francuskim i. prowincjo-

nalnemi władzami Alzacji i Lo-

tarynyji, zostali usunięci przez

prostą odmowę funduszówna u-

trzymanie tych urzędów. Pro-

wincjonalne władze Alzacji i Lo-

taryngji muszą śię obecnie zno-

sić bezpośrednia" z centralnym

rządem w Paryżu.
Katolicy alzieko-Jofaryńscy nie

świadomi swego interesu narodo-

wego, dali się złudzić agitacji kle-

ru, popieranego przez papieża i
polityków niemieckich, domaga-

ją się mutonomji, któta w przy-

szłości może posłużyć Niemcom

za dowód odrębności Alzacji

Lotaryngji i przynależności ich

z powodu autonomicznego ustro-

ju raczej do Niemiec, aniżeli do

jednolitejpopolitycznie Francji.

  

 

   

 

 

RZĄD PREM. BALDWINA OTRZYMUJE WOTUM

ZAUFANIA

363 głosami konserwatystów przeciw 131 głosom Partji

Pracy - Atak Partji

 

pracy na pohtykę rządu

względem Egiptu nie udał się

LONDYN, 17 grudnia. - Rząd

premiera Baldwina otrzymał pie
wsze wotum zaufania większ

głosów konserwatystówprze-

ciw 131 głosom posłów Partji

Pracy, podczas dyskusji nad eks-

pose premiera Baldwina, odnoś-

nie polityki zagranicznej. Przy-
wódca Partji Pracy, Ramsey Mac

Donald zaatakował w gwałtów!

sposób rząd: premiera Baldwina

za jego

_

politykę murnmcznq

względem Rosji i Egiptu. Mini-

ster spraw zagranicznych Cham-

berlain odpowiadając na zarzuty

MacDonalda, oświadczył, iż po-

lityka Anglji względem Egiptu po

została tasama, jaką była za po-

przedniego rządu Partji Pracy,

czemu MacDonald energicznie za-

protestował, oświadczając, że 08.

jako były premjer był za ulda-

dami w sporze anglo-egipskim, a

nie za ultimatum, jakie posuw

rząd premiera Baldwina rządowi

egipskiemu, pnvmdumc niebezpie

czny kryzys W Egipcie.

Wykrycie bolszewickiego spi-

sku w Rumunii

  

    

 

 

BUgARESZT, 18 grudnia. - Poli

ofa. fomufska wykryła -w

-

szeresu

miast rumuńskich olbrzymie flości bl.

buły bolszewickiej oraz dokumentów

potwierdzających odbtór wielkich sum

pieniężnych na cele propagandy |

ewentualnego

-

wywołania

-

rewolucji

Kilkudziesięciu ngttatorów bolszewie:

ktch Moskal! 1 Madziarów zostało are-

sztowanych

  "...pos

Państwa bałkańskie przeciw nie-

 

 

Paloma w New Yorku sklada
hołd pamięci Prezydenta
Gabrjela Narutowicza

(Cigg danny ne str. 1-63)
wa w Polsce. Oby chłop, robote
nik i inteligent polski, którzy 16
grudnia, 1922 roku umieki sig po-
wstrzymać od odruchów zemsty
i gniewu, stanęli zawsze w obro-
nie godności narodowi
rm żywiołom zdziezptym

śli sztandar Dmxlflcmr -
Niech żyje potężna, dumna, pra-

worządna i demokratyczna Pol-
sku!
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Czesław hollowskl $1.00

Józef Kuć 1.00

Piotr Rydzewski 1.00
Wł. Wiśniewski 1.00

L. Graff. 1.00

$. Boguń » 1.00

P. Jurkiewicz . 1.00

E, Słowik 1.00
E. Markow 2.00
Dąbkowski 1.00

Patjewicz 1.00

Gładysz

T. Dereń

Kucharski
Bogdański .

Drobna kolekta

Razem

Komitet z 1mm senatu Stanów Zje›
praw

zajął lllapnythylna stanowisko prze:
ców projektowi amerykańskoniemie-
ckiego traktatu handlowego opraco

przez -sekretarza -stant
Hughes'a.

 

Angielski minister spraw zagran:
ski opracowuje projekt nowego tra.
ktatu pomiędzy Anglię Francję ! H

 

  

 

"Praca dla Mężczyzn
(Help. Wanted. Male)

ACToRZ
Productions Inc., Redbank, N. J

  

potrzebują męłczyzn ! kobiet różnych
do brani adnialu w

kutrem grot jedzie sin
7 detektyw. -Zanezenia latowne tylko

#. F.HOKPNAN
71 from street
Redbank, 3.

KC)
  

muWIERZ Rusin "TubPoin:pmmnny
3 Wythe Ave., Willamaburgh, BroTim

rwmzran chioplec do
Bess .pment

pau"cane, for For  
Faxtron, maliefueo, tre

frontowe w pazemencie 12
miesięcnie, "sn "B sora fe

(ttm)

vorgupna mane ko   we:
a. wish

  
  
     

i pomagać przy
"am. pax mnor 52 Street.
Rocky m

TOR ...Zelorzenia .do
orn. 436 Brokówny, Brooklyn,

(Cm

nepattantt ns dremnions ramkl do
Zgłoszenia, M,

 

    BIPS5.
 

 

POTRZEBA masariu do buczerni, sta
de prace: dora posta: mwmw

all Norman Ave., Greenpoint
  

Interesydo Sprzedmu'a
(Bailing Opportunities)

PALWIERNIA do rgrzełanie, trzy mie
Ne sas dug teases

w.„ w 8.
 

5 motów
sr -Green

(ton

BILARDOWNTA na. sprzeda
w jaknallepszym -stunie;

St dreenpolnt

    

1 grozernia, do sprzedania.
:dobran -wyzobion zedam

minor vowedu.
w toduinle, 23 E. In St.

J+ @a

 

 

ZERNTA | grosernin. do, aprzedania
powodu Amieret mets, Interes dobrze

hae o
OSW shad 1 ford St

  
  

no

 

 
Realnosci do Sprzedania

(Real Estate for Sale)

560 PARK Avenue, ror: South: 6th
,. seeiclotamiliny. drewnlany,

3168 miesięcznie
tówki. 18000
pierwsze, piętro.

Zgloszenia: Crowiey
(me

 

boat drewnlany+ ogrodem.
Cene 1100, wplaty 118

 

DOM 3-piętzowy z 4 gkdenami, ment 4348
miesięcchie tanio do rorzeduni

Zgłoszenia
Sprigade, 87 Norman Ava., B'ktyn, N. V,

«›
__-=

    

   

   

4 FAM. DREWNIANY, PO 2 1 3
POKOJE DLA RODZINY, REN-
TU $698. CENA $4,600, GOTOW-
ki OKOŁO $1200. .WiADo:
misc, GAWLIASKI & CO., 231
DRIGGS AVENUE, BROOKLYN,

 
murowany, dom. do

th tiroakdvnle, po » dużych poka
etektrska ustępAa każdej"Sr:
o a zazaro duk!
5 stóp, w dobrem, potozenii w
wie), sek. s

dle unos. 'Ten
mura .Po blitiee excreathy. provte

e do F ak, onn - ith
. Brook

 

(n 

 

NOWY DOM

° poy $2200 wa

Część gotówką, reszta jak renta
Cztery. małe pokoje, szkoły, kościaty,
sklepy. Od Jamalcn Stacji brać bus
do Park, później 188 triy
bloki, albo Avenue elerated
do Rockaway Bivd. stacji 1 bus do
145) ulicy; dom pół bloku od rogu.

wick
12507 - 145th Street

South Ozone Park, LL.. - (330) 

pokojami. rent
1225. dlugi lene, elektryka. dobro po-

 

łożenie. TTx

  

  

 

 

 
   

 

   

  

   

  
 

cznych ogłosił dzisaj, 1% rząd angle, SOŁYwiardowe,nw aprosdan - te K „i?tho Sey ay :
szpanią w sprawie Marokka. paswel Tat."B Tes

|

Indidd Żnin,YN" ">
p St.. Greenpoint Cun "

w CANDY store nn .nd 126. Hume o

SOFIA. 15go grudnia. -- Serbeld VLAOK2

||

Nnnyp

minister spraw zagranicznych Win- he} rerm

||

oo

||

dee to Ao tort

cziez przemawiając w parlamencie

||

osobom. Syn-m nauk naga.: Tm." 3|2£*'”'SIRL”„5, mi otrzymacie

Większonej agi- macje prać ju

Emmy} mm; zw: yewskih lekcja «ohne pojedyneso, - nikt

||

PARWO, kalendarz #elenny na rok lM”J Ws wo

- =- w „

||

so fart Enptomniin: <». vira kasd. Kim-"52343 Yorkcię. |
państwach europejskich zostało 9

||

zalntwia sprawy w pisantu Ustów, biec) mart na opłacenie poczty
twierdzone ostatnio przez wybuch re- podań 1 dokumentów wszelkiego wardowaki, z Bam zd

wolucji bolszewickiej w Estonii i wy-

||

rodaatu. - Zdolmość dobrej wymo- ii 29)

|[

o FAM, DREWNIANY, PO 2 I 4

krycie na czas bolszewickiego

||

wy, gładkiego czytania 1 popraw.

||

DO SPRZEDANIA restaprasię z pry, odu POKOJE DLA RODZINY, 2 KĄ-

chu we Francji wyraził przekonanie,

|(

nego pizania - to główne warunki. zy ."w« 4, Pw+ PIELNIE, RENTU $1356. CE

iż podobne niebezpieczeństwo zagra- * Aaricia NA 89,000. corewki okoto

ża państwom bałkańskim przeciwko E. SZAMINSKI wymowyz rowkówto 83000. wiadomość, cAWwLiR
soreedont Zgłosze KI & CO,, 231 DRIGGS AVE,

czemu jako jedyna skuteczna obrona
pozostaje współdziałanie państw inte-

resowanych.
Bułgarski minister spraw zagranie

217 East 10th St., New York

pomiędzy First i Secand Avenue's   
 
wvuczcis sig.  FACHU

    

e) wie
„NOWK"ooPi M;”

(
8
"BROOKLYN, W.

  i a mprzedaż
towarem yrndlwluleunym

 

    

    

Zowtańciw - zarbiajele do- zonk,z o So" aa, sis th

eznych w przemówieniu wygłoszonem

|

brze

-

Kompietny kurę Yragrapty

|

fatian Ave. Mreakion he

a rakim

|

nawignu- e dowolo dentow
w parlamencie bułgarskim nawiąż Aw „rm,.ziom,

|

GROWERNIA na. tanio
jąc do przemówienia serbskiego mi- (.nunmujemy state fm Wykdady Muller 26 Owkiand st. Greenpoint,

nistra Winczłcza

.

goto.

|

w faint | wieczorami Nuln-mn Barter
College, 180 Third Av m

wość 1 mieczarnia dommmm

Bulgari z Serbją dla zwalczania bol. . różo ”13:10?“ fos ast Xunm;

ctl

|

Drobne Ogłoszenia

|

**

grożne niebezpieczeństwo bolszewickie f‘ enia WARMONIE dwie, chro-
matyczne i półtonowa, wyrobu sterem,

na Bałkanach. -------<--------

|

w bardo dobrym. sianie, au E. inn

AZNB sumy plenledey do wypoty«

|

Bt. ardowy dim, mpartament 1. Ado

$5,000 odszkodowania za

śmierć dziecka

BROOKLYN, 18 grudnia. - Lawa

sędziów przysięgłych przyznała pięć
ięcy dolarów rodzinie .Dolorenzo

zamieszkałej pn. 158 Evergreen Ave.
za śmierć sześcioletniej córeczki An-
geliny, zabitej dni 20-go sierpnia
1922 roku przez wielki -automobil
miejski, służący do przewożenia śmie-

ci.

  

kable!) Igng do takich ludzi.
co o nich sława po świecie chodzi.

Kazimierz Tetmajer.

  

Philadelphia i okolica

SPROSTOWANIE

Do. Szanownej. Redakcji
Nowego świata w New Yorku!
W korespondencji z Filadeltii, w

numórze sobotnim, korespondent Z
L.. polnformował Szan. Czytelników
mylnie, że paratja, której jestem pro
boszczem jest „Narodowy"; nie chcąc
nikogowprowadzić w błąd proszę .0
umieszczenie sprostowania:

Paratja przy ulicy N. Sef jest! pol.
ską, należą do Kościoła .Anglikat-
skiego, który jest Narodowym w An:
gljt a w Ameryce jest Amerykańskim
Katolickim Kościołem, _pod nazwą
Eplakopalnego, czylt: Biskupiego, pro
testującego nietylko przeciw zwierz
chnieyu Rzymu, się 1 także Kościo-
ta Anglii

. Z poważaniem
Ks. Dr. Józet Pieniążek

  

W niedzielę, dnia 21-50 grudnia,
1924 roku o godzinie Tyej przed
południe, ks. J. Sztuk wypowie na-
ukę na temat: "Mądry | Głupi", zaś
o godzinie 7:15 wieczoremopauka na
temat "Nie wierzę w to, czego nie
widzę", Zapraszamy każdego do ko-

 

 

ścielnego Auditorium, przy Pine St.,
pomiędzy South śth i Sth St. Nie po-
miócie tak ważnej sposobności.

Akademia ku czci Naru-

"towicza

Staraniem "parat)1 narodowej św.
Waleniego odbędzię się w niedzielę,

|anka 21-g0 grudnia, o godzinie Sel
wieczorem, na. hull Marciniaka, pn:
2374 Orthodox Street, uroczysta aka
demja poświęcona pamięci męczeń-
skiej śmierci pierwszego prezydenta
Polski, Gabrjętu (Narutowicza.
Program bardzo (bogaty. Pant A

Niementowska, Sr., ze Lwowa, obec-
nie dyrektorka Wyższej Szkoły For-
tepianowej .,Leopolia®
wziąć udział, jak również wystąpi
z solową gry- na skrzypcach p. W.
8. Kapela Dzieci ze
Szkoły Stowarzyszenia PolskoAme-
rykańskich Muzykantów grać będzie
pod batutą p. W. 8. Langowsldego.
Ponadto wygelnię program występy
Chóru Paratji Narodowej w. Walen
tego 1 Kapeli Chopina, oraz deklama-

 

przepiękny obraz Narodowy w dwuch
ofstonach "Ryeerse Jadwigt" 
 
 

# BACZNOŚC PHILADELPHIA!

DZISIAJ! DZISIAJ! DZISIAJ'

OBCHOD

KU UCZCZENIU PAMIĘCI PREZYDENTA RZECZYPÓSPO-
LITEJ Ś. P. GABRJELA NARUTOWICZA

odbędzie się

W DOMU POLSKIM, 211 Famounl ave.

~** Przemawiaé będzie prof. T. SIEMIRADZKI i inni obywatele.
W obchodzie biorą udział dzieci szkoły w Domu Polnklm

POCZĄTEK 0 GODZINIE
Komitet im. J. Piłsudskiej
1:30 wiEczorBN. 3

 

cje 1 mowy, w zakończy akademię !

 

 

ow.zania, drugie i
życzki na. budowę, wnrunkd., pre-
to cute nuy Holding „operon-

klm
T.

  
fon: Pring
 

Nauczycielka. muzyki udziela lekeft
fortepianie.

J. GODLEWSKA
144 York 8t, Jersey City, N. J

ostatnle pietro  
  

Praca dla Kobiet
(Help Wanted: Female) '

 

o
ss.swam.blellme,

mm ~ » wiesz
TMoss

którzy: wnieje szyć: k
ox & Glo» maszynach,
jerzey: roboty.
ASTC grontoinle dotiaderonych robo-
tako, promien

TRuDE SILK co:
I Wer Sok Brect

"
T Rod

na

 

 
TPIr nein"off nie:

siecenie, cenprzystapia -304 Wert
Street ton

MEBLE do rpreedania,
kat, rent 190. Zgłoszenia 209

st. Chatewicx,
royski "do war:

jake cztery" ga dolore:
ss w.and St. między

mona camices
® dat

m
Aplew Hlince*

PIEKARNIA na rprzedaż w której pra-
e, Interen dobre wy-

robiony, z trok, Sprzedam z powodu
horoby' żony jecka, cztery pokoje
'In! “mule, ws B8 cines
'Ave ela

reowany
, vimeo opt

aś, zi

 

24 a
ooktyn

  TAURACZA do sprzedaniaz pow
tr (¢

w.sth St, New York
  

  

 

 
cia: RJ, Sow York ciej

RESTAURACIA do porzedania 1 powodu
DZIEWCZĄT T TV WZWI

do. ikke) roboty, pracy, pr" ecena _)
wet Premen ona docane z

Hardware Stamping Co,
182 Avenue C XU!”

DZIEWCZĄT

do,lekkiej pracyw

AERC" Co.

12 Second St, New York City

con

 

„___tert

do ostinej domowej.1
bory, dowy dom, str.

Brooklyn. "W

 

son. Wi-A Stonros St,
 SSTK

DZIEWCZĄT 16. potrsels, "dotwlndere-
moh nanfurbowanio: ortintaltrchA>

a (do mannu stała
"his "Thena

Sik
@

  

- w
_09. Duplex

pow
do w arme, Mm'o mm,

115 nilkokonie. Sroki
STATIONARY 1 Canty store, bardzo
pięknie urządzony, rent teni, lesee na

tray late. cztary pokoje do, zamieszkać

 

rent 16, w
zanie się do 1, Pror 'dobrej dzielnicy.

lanie 43 W, (lot youre,  o godzinie, ramo od sist
ot ido T.. Telefon;

oa i
al

(30
WKLAP » obuwiem do sprzedania w pol-

skiej dzielnicy, interes dobrze wyrewie:
n L urządzenia wastości
wyjazdu do

as!“ cn ze. $4000, rent, tan.
oluniadoI 36 Wahs

 

nas,i„madu

 

k i z: P1 o $ 1
 
POSZUKUJĘ miody kobietę do ]
domowej pracy, dobry dom u

wicej. kobiety, rekomendacjeo
ch, 1737 Moni ve. Bronx. Tieton

“Inf-ham foos,
: ve

:

  
Jerome Ave. poclug. do

n. cnn 

 

Rapro, do .detewontt do
ats gecan-damn".sala p

  

  

ca e Am
Troon
veriwanle cum24|durldmoot
« #., ||
Nein? o
 
DHEWGETNE do ogólnej domowej ro-

entra. niee, datect 433
eiston,
(t  

mioda
ty dia male)
  

(Real Estate for Sale)

wyerzcoari

 

pa% -use-raw załószać rie do
Paul sh Road., Ri
woreMeroepgyall Pret mona")

~

Porównaj tą

18 FAMILIJNY dom, rent 19108

  

  

 

 
ROBOTNICY

w tyciy dw. wna.
tem

 

Enatandwcie me nad Tysiąc dole
Ow wplaty | dolarow les

sigczmie Mtogecie powiadad dom
I tretuarem,

cementowe dro
OROS SYNDICATE, Inc.

110 West $4th Street, New York City
Child's Room 300, naprasciw Macy »

sensi,new 97900 gotówkawop!t
om, po 5 pokoł

 

 

 
8 FAM. MUROWANY, Po 5 Po-
Koi DLA RODZINY, KĄPIEL
NIE, ELEKTRYKA, RENT
8289. CENA 821.500, GOToW-
KI okoto 84000. WIADO-
Mość, GAWLIRSKI & CO. 231
DRIGGS AVE,  BROOKLYN,
N. V.

   
3100 WPŁATY

31 wssieczwrz
POSIADAJCIE WŁASNY DOM

Trzy sypialnie, salon, kuchnia,: wanna,
was, wod, trestuary,

ob.
THE OROS SYNDICATE, Inc.

110 West 34th Street, New York
Child's Building, Xoom_ 200

reeciw Macya

 

 

Wes ith Street. New York

   
p m 2009

(Information. Wanted)

"Tr--
. zamiesckaty po

  

ttand;
which, rosjalde) wersant.
nunlualcm dla. nieco papiery wojsko:

Zgłoszenia do
Ave 1 tth 8C

 

BRAT mo) cloteemy Antont Sirzalkow:
tykuWd w, Pltsburgu miuff gti: mieszka

"Adres m) Addit Romanowell
uriednllc #

 

(30
y

spdlnika, r m
go wlewa sięo.
RUE a Tia ze" Wzy
Cir. _ (con

 

Pokoje do wynajem
(Rooms to

DUŻY sklep do wynajęcia, rent
dowa orcenokać: Sreckya "'

cenę z innemi
Dost Now Yorku, jednotamiiiny w pięknem położeniu. Cena 33300, gotówki

"Wnew vonkuConn 115.300
24 Avenue A, rdg 15th Street, New York ..{

 
gotowania 1. praniu, dobry dobra
raplata.

-

Telefon, #28 ,, ao

noSAW -  ocznej. roboty. dobra wz
Pliseet Woven Room 4. 11 en 

 pzrew znpolneh- dobwiadcronyeh
do wyrablanych .

Superiar Sota Co. 10. w, w
as

  

POTRZEBUJĘkucharkę na Cześ: wae
in restauracja. .68 Tike

(10
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Praca dla Mężczyzn
(Help Wanted Male)
___
gg
_Skate! 1%

do «wiat; do:
mam-1-mmm..-gp- podany «a

+. Panią tos
3, 107zm)

 

 

 

rzymi chowania drobiu. Na
py. fabryki i nowa

 
- +

LIMOBNmwmw 206 Brnadwnv Room 244, New York
Men

$100 Na Poczatek

Za $100 lub więcej na zadatek i po $20 miesięczni i
siadać własny nowy dom i 3 loty lub xvxęcejęęlamggrrnmiż ];:

kxęjscu Jazz Sikola, tramwaj, skle-

rawiecka szapa, do której

100 krawców, mężczŚn i kobiet dl: stałej prac; mi? około
nadzwyczaj ładna, powietrze zdrówe, przejazd 5 cent
ku set rozmaitych fabryk, w których roboty poddosti
każdego: Kto chce wykorzystać tą ofertę, musi zaraz osobiście
lublistownie udać się po mfbrmacjei wolny tykiet na pne:

 

  Skiem dla

 
    


